
plenarne obrady 
ZG ZMS

^ieczniejsze metody i for 
działalności ideowo-poU- 
S ogniw ZMS, działają- 
^fód młodzieży zatrud- 

CU : na budowach wielkich 
^treji przemysłowych, 
^26 bm. w Warszawie te- 

obrad IX Plenum Za- 
Głównego ZMS. W ob- 
wziął udział członek 

Jkretariatu KC kierownik 
Łiału Organizacyjnego KC 

2pK — Zdzisław Zandarow 

plenwn przyjęło prośbę do- 
^hczasowego przewodniczące 

ZMS “ B»gdana Wa- 
Sórskiego o zwolnienie go z 
J funkcji w związku z przej 
’ciem do pracy w aparacie 
partyjnym.

«a stanowisko przewodni­
ka Zarządu Głównego 

plenum. wybrało jedno­
myślnie Krzysztofa Trębacz- 

— działacza partyjne 
i młodzieżowego, który. po 

przednio pełnił funkcję sektę 
tarza KW PZPR w Krakowie.

I dniach 17-20 VI br.

Wizyta prezydenta 
Francji w Polsce

Na zaproszenie I sekretarza 
KC Polskiej Zjednoczonej Par 
tii Robotniczej Edwarda 
Gierka, wystosowane w imię 
niu najwyższych władz Po-1- 
skiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej, prezydent Republiki 
Francuskiej Valery Giscard 
d’Estaing z małżonką złoży 
wizytę oficjalną w Polsce w 
dniach od 17 do 20 czerwca 
br. (PAP)

W dniu Święta Matki

Przedstawicielki kobiet na spotkaniu 
i E. Gierkiem i P. Jaroszewiczem

26 hm. w dniu Święta Matki, I sekretarz KC PZPR Edward 
Gierek i prezes Rady Ministrów Piotr Jaroszewicz serdecz­
nie podejmowali w Urzędzie Rady Ministrów w Warszawie 
56-osobową grupę kobiet reprezentujących wszystkie środo­
wiska zawodowe i regiony kraju. Kobiety wyróżniające się w 
pracy zawodowej w różnych gałęziach gospodarki narodowej, 
robotnice i rolniczki, pisarki, aktorki 1 lekarki, działaczki
społeczne i gospodynie domowe wszystkie uczestniczki
spotkania łączyła jedna, niezwykle odpowiedzialna rola, jaką 
jest macierzyństwo, wychowanie pokolenia budowniczych
drugiej Polski.
W spotkaniu, uczestniczyli 

członkowie Biura Politycznego 
KC PZPR: sekretarz KC Ed­
ward Babiuch i przewodniczą­
cy CRZZ Władysław Kruczek.

Spotkanie, choć świąteczne, 
stało się okazją do rzeczowej, 
serdecznej i szczerej rozmowy 
o problemach kraju i roli, ja­
ka przypadła kobietom w 
kształtowaniu jego teraźniej­
szości i przyszłości.

W rozmowie dominowały 
jednak sprawy dnia dzisiejsze 
go, udziału kobiet w przyspie­
szaniu rozwoju kraju. Przypa­
dła nam trudna rola soołecz-

W wielkopolskim budownictwie

Dobre tempo prac gwarantuje 
wykonanie tegorocznych zadań
■Nie słabnie tempo robót na budowach przemysłowych i 

ssiedlach mieszkaniowych. Wysokie tempo prac, jakie osią­
gnęli wielkopolscy budowlani w minionym roku gwarantuje 
wykonanie tegorocznych zwiększonych zadań. Stan zaawan­
sowania robót w minionych 4 miesiącach, a także w maju 
wskazuje na to, że budownictwo, 1 to zarówno przemysłowe, 
mieszkaniowe, jak i towarzyszące, w’ykona nałożone na nie 
wdania, przy czym warto podkreślić, że realizowane one są 
pomimo trudnej sytuacji materiałowej i zaopatrzeniowej.
0 problemach wykonawstwa 

zadań, trudnościach i spra­
wach socjalno-bytowych mó- 
wono wczoraj na spotkaniu 
kierownictwa KW PZPR z ak- 
tmm budowlanych. W bu- 
oownictwie mieszkaniowym 
osiągnięto 26,1 proc. Przedsta- 
^'iciele budownictwa podkrę­
cali, że zadania II półrocza 

rówmie trudne, zarówno 
budownictwie mieszkanio- 

* towarzyszącym. tj. 
‘°bków, przedszkoli, pawńlo- 

now handlowych itp.
Mówiono również o proble- 
ach budownictwa przemysłó 

Zapewniono iż ważne 
. ®°spodarki narodowej in- 

s yeje, szczególnie z progra- 
z)wnościowego, będą wy-

Kongres federacji 
handlu nasionami

się w Poznaniu
czat Poznaniu rozpo- 
S wlniowe obrady Kon­
rad tIlędzy narodowej Fede- 
ori; and U Nasionami „FIS” 
ców OraCJl hodow
terów „ eksP°rterów i impor 

ze wszystkich 
rze Wa ,W *onSresie bie 
Mcieij' bbsJw 500 przedsta- 
py> Afrvu-ad 20 kraiów Euro- 
Austraiit ’ Ameryki» Azji i

Kongresu ser- 
nictwa minister rol-

Kazimierz Barcików'-

konane w terminie. Budowlani 
wielkopolscy mają już w tej 
dziedzinie dobre tradycje, o 
czym świadczy przedtermino­
wa realizacja nowoczesnej mle 
czarni w Chodzieży i Zakła­
dów Mięsnych w Kole.

Równie poważne zadania 
stoją przed załogami poznań­
skich przedsiębiorstw drogo­
wych. Roboty na inwestycjach 
drogowych przebiegają plano­
wo, a tam wszędzie gdzie tego 
potrzeba, wyprzedzają założo­
ny harmonogram.

W spotkaniu tym uczestni­
czyli: I sekretarz KW PZPR w 
Poznaniu Jerzy Zasada, .pre­
zydent m. Poznania, Stanisław 
Ćozaś, sekretarz KW Włady­
sław Sleboda oraz kierownik 
"Wydziału Budownictwa i Go­
spodarki Komunalnej Miron 
Kolasiński. I sekretarz KW po 
dziękował budowlanym za do­
tychczasową dobrą i wydajną 
pracę. Stwierdził również, że 
wojewódzka instancja partyj­
na będzie służyć pomocą w roz 
wiązywaniu problemów żarów 
no produkcyjnych, jak i socjal 
no-bytowych. (md)

na — powiedziała dyrektor d/s 
ekonomicznych w ZPD „Wo­
la” w Zduńskiej Woli Natalia 
Iwaszkiewicz — dorównujemy 
w pracy mężczyznom, a prze­
cież musimy równocześnie speł 
niać niełatwe obowiązki ma­
tek i żon.

Macierzyństwo, codzienna 
krzątanina kobiet wokół spraw 
rodziny i domu, radości i tro­
ski opieki nad dzieckiem — to 
rola którą nobilitowaliśmy w 
ostatnich latach. Niemniej do­
ceniane niż sukcesy zawodowe 
jest dziś wychowanie dzieci na 
ludzi pracowitych i prawych.

W serdecznej rozmowie z u- 
czestniczkami spotkania E. Gie 
rek podkreślił, że w ostatnim 
roku, aczkolwiek niełatwym, 
nastąpiła znaczna poprawa wa 
runków życia społeczeństwa.

Komitet Centralny i rząd w 
pełni zdają sobie sprawę z te­
go, że są jeszcze pilne proble­
my, które oczekują rozwiąza­
nia. Naturalnym prawem każ­
dej polskiej rodziny — powie­
dział — jest żyć coraz lepiej. 
Potrzebna jest nam jednak 
cierpliwość i wy, kobiety po­
winniście ją krzewić w społe­
czeństwie.

Przykładem może być sytua 
cja mieszkaniowa. 1 125 000 izb 
zbudowanych w tej pięciolat­
ce, a więc o 200 0O0 więcej niż 
zakładaliśmy nadal nie rozwią 
że zagadnienia. Ale już w przy 
szłym pięcioleciu czas wycze­
kiwania na mieszkanie powi­
nien się skrócić o przeszło po­
łowę.

E. Gierek i P. Jaroszewicz 
przekazali wszystkim polskim 
matkom, wszystkim polskim 
kobietom najserdeczniejsze poz 
drowienia oraz życzenia wszel 
kiej pomyślności w życiu oso­
bistym i w pracy dla dobra so 
cjalistycznej Ojczyzny.

W spotkaniu uczestniczyły 
m. in.: Irena Misiak — koor­
dynator PKP w Poznaniu; Te 
resa Pilarska — pracownik Ko
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Realizują partyjną uchwałę

Zaangażowanie i fachowość
podstawą pracy handlu regionu

palni Węgla Brunatnego w Ko 
ninie, matka sześciorga dzie­
ci; Stanisława Siuda — robot­
nica z Zakładów Porcelany i 
Porcelitu w Chodzieży, wycho 
wuje 7 dzieci. (PAP)

Z udziałem przedstawicieli Komitetu Centralnego PZPR 
Ministerstwa Handlu Wewnętrznego i Usług oraz Zarządu 
Głównego Związku Zawodowego Pracowników Handlu i 
Spółdzielczości odbyła się wczoraj w Poznaniu narada akty­
wu wielkopolskich handlowców, mająca na celu ocenę reali­
zacji podjętej w maju ubiegłego roku, uchwały Sekretaria­
tu KC PZPR w sprawie wzmożenia pracy polityczno-wy- 
chowawczej wśród pracowników handlu wewnętrznego i 
usług.
W podziale społecznych za­

dań, handlowi przypada rola 
bezpośredniego dystrybutora

Na zdjęciu: E. Gierek wita się z 
Leokadię Zamościanskę — maL'<q 
trojga dzieci — wzorową wycho­

wawczynię z Jeleniej Góry.
Fot. — CAF

Poznań: 8-17 czerwca

Trwają przygotowania
do Międzynarodowych Targów
Za kilkanaście dni rozpoczną się w Poznaniu kolejne 46 

Międzynarodowe Targi Techniczne. Zapowiadają się jako 
duża impreza handlowa. Weźmie w niej udział 2890 wy­
stawców z 31 państw oraz Berlina Zachodniego. Przygoto­
wania do MTT nabierają z każdym dniem coraz większego 
rozmachu. Codziennie do Poznania przychodzi 15 wagonów 
kolejowych i 12 pociągów drogowych z eksponatami.
W pawiloinach Czechosłowa 

cji, Japonii, USA, Węgier i 
ZSRR pracują specjalne eki­
py wystawców, przygotowują 
ce stoiska. Najbardziej za­
awansowane są prace w pa­
wilonie ZSRR, do którego przy 
wieziono już większość ekspo 
natów.

Równocześnie trwa corocz­
na kosmetyka terenów targo­
wych. Prace te przeprowadza 
ją brygady Poznańskich Przed 
siębiorstw Budowlanych nr 2 
i 4, Poznańskiego Przedeiębior 
stwa Budownictwa Przemysłó 
wego oraz Poznańskiego Przed 
siębiorstwa Remontowego.

Zarząd MTT mimo gorącz­
kowych przygotowań do coro

cznych MTT, ustala już dzi­
siaj program przyszłorocz­
nych salonów specjalistycz­
nych. Jak poinformowano w 
czasie wczorajszej konferen­
cji prasowej wiosną roku przy 
szłego zaplanowano imprezę 
pod nazwą „Salmed” (urządzę 
nia i narzędzia medyczne), a 
jesienią „Interbiuro”. której 
tematem będą urządzenia dla 
współczesnego biura.

Do MTT przygotowuje się 
również miasto. Do dyspozy­
cji gości targowych zarezerwo 
wano 15 000 kwater, a wśród 
nich również pokoje w poznań 
skim nowotelu, który zostanie 
oddany do użytku w pierw­
szych dniach czerwca, (map)

„Kalmar" opuścił San Francisco
Polski statek rybacki „Kalmar”, 

zatrzymany przed kilku dniami 
przez straż przybrzeżną USA, o- 
puścił port San Francisco, po do­
konaniu wpłaty pieniężnej, zgod­
nie z decyzją miejscowych władz.

Królowa Danii w ZSRR

mowach nt. światowych proble­
mów energetycznych i gospodar­
czych oraz przygotować rozpoczy­
nającą się w tym tygodniu wizy­
tę prezydenta Forda w Europie.

K. Karamanlis u N. Ceausescu

wizycie Rumunii. Przed odlo-
tern odbyła się uroczystość podpi 
sanla układu o przyjaźni i współ­
pracy między obu’ państwami.

charakter robo- 
^tuja m ”1Cy °^rad przedys 

zaSadnienia sy- 
^kacii .• zynar°dowej kwa- 

‘er?lu sipwartości ma- 
n°Htych kr^eg- przyjącia jed 

°drniar?lGriow óopuszcze- 
ora? j rozPow«zechnie 

kontr^rynarodoweso sy
Łro11 nasion. (PAP)

Obchody 30-lecia 
Uniwersytetu Łódzkiego 

26 bm. odbyło się w Łodzi 
posiedzenie senatu Uniwersyte 
tu Łódzkiego. Uczestniczył w 
nim członek Biura Polityczne­
go KC PZPR, przewodniczący 
Rady Państwa — prof. Henryk 
Jabłoński.

Podczas posiedzenia odbyła 
się ceremonia nadania prof.. 
H. Jabłońskiemu doktoratu ho 
noris causa tej uczelni.

Posiedzenie Senatu Uniwer 
sytetu Łódzkiego zbiegło się z 
30-leciem działalności tej 
uczelni. Z okazji jubileuszu 
UŁ depeszę gratulacyjną na­
desłał prezes Rady Ministrów 
Piotr Jaroszewicz, (PAP)

Na zaproszenie Rady Najwyż­
szej ZSRR przybyła w poniedzia­
łek z oficjalną wizytą do Lenin- 
gradn królowa Danii Małgorzata 
II z małżonkiem — księciem Hen 
rikiern. Powitał ją wiceprzewod­
niczący Prezydiom Rady Najwyż­
szej ZSRR G. Dżocenidze i inne 
osobistości.

Apel TRR RWP
Urząd wysokiego komisarza ONZ 

d/s uchodźców podał, że Tymcza­
sowy Rząd Rewolucyjny Republi­
ki Wietnamu Południowego zwró­
cił się do niego z prośbą o współ­
udział w zorganizowaniu powrotu 
do kraju wszystkich Wietnamczy- 
ków. którzy tego pragną. Apel 
TRR RWP wskazuje w szezególno- 
ści na konieczność powrotu do 
kraju dzieci wywiezionych z Wiet­
namu Południowego wbrew ich 
woli.

H. Kissinger w Paryżu
Amerykański sekretarz stanu H. 

Kissinger odleciał w poniedziałek 
do Paryża, aby wziąć udział w roz

W poniedziałek po południu pre­
zydent Rumunii N. Ceausescu prze 
prowadził oficjalną rozmowę z pre 
mierem Grecji K. Karamanlisem, 
który kilka godzin wcześniej przy­
był do Bukaresztu z 2-dniową wi­
zytą.

Nadzwyczajne plenum MFA
W poniedziałek rozpoczęło się w 

Lizbonie nadzwyczajne plenum

Zgrontadzenia Ruchu Sił Zbroj­
nych Portugalii (MFA). Dyskutuje 
ono nad problemami sytuacji we­
wnętrznej i perspektywami ich roz 
wiązania. Zgromadzenie omówi 
m. in. sprawę umocnienia sojuszu 
mas ludowych z Ruchem Sił Zbrój 
nych przez utworzenie w całej 
Portugalii „komitetów ochrony re 
wolucji”.

Podróż delegacji KRL-D
2« hm. partyjno-rządowa delega 

cja KRL-D z prezydentem Kim 
Ir Senem na ezele opuściła Buka­
reszt po czterodniowej, oficjalnej

W poniedziałek 
cjalną wizytą do 
dent KRL-D Kim 
nisku powitał go

przybył z ofi- 
Algierii prezy- 
Ir Sen. Na lot- 
przewodniczący

Rady Rewolucyjnej Algierii H. Bu 
medien.

wytworzonych dóbr. Jest to 
funkcja dzisiaj o tyle trud­
niejsza, że szybko rosnące po­
trzeby społeczne wyprzedzają 
obecnie podaż towarów. Od 
fachowości pracowników han­
dlu zależy w dużej mierze, czy 
wysiłki czynione na rzecz u- 
trzymania równowagi rynko­
wej nie idą na marne. Lu­
dzie zza lady są bowiem 
swoistym przekaźnikiem spo­
łecznych potrzeb do przemy­
słu. W podnoszeniu kwalifika 
cji pracowników handlu spec 
jalną rolę ma działalność po­
lityczno - wychowawcza. To 
właśnie docenione zostało 
przez Komitet Centralny par 
tii. Zalecenia i kierunki pracy 
w tym zakresie zawiera uchwa 
ła Sekretariatu KC z maja 
1974 roku.

W ciągu roku od opubliko­
wania uchwały wiele jej zale-

Spotkanie ministrów EWG
W Dublinie odbyło się wczoraj 

jednodniowe spotkanie ministrów 
spraw zagranicznych państw człon 
kowskich EWG. Omówili oni naj­
ważniejsze problemy międzynaro­
dowe ze szczególnym uwzględnie­
niem kryzysu cypryjskiego, sytua­
cji na Bliskim Wschodzie i w Por­
tugalii

Rumuńska wystawa w Pekinie
Do Pekinu przybyła rumuńska 

delegacja rządowa, której prze­
wodniczy P. Niculescu, wicepre­
mier Rumunii, członek polityczne­
go komitetu wykonawczego KC 
RPK. Delegacja weźmie udział w 
otwarciu rumuńskiej wystawy 
przemysłowej w Pekinie.

Odroczenie procesu
Sąd w Stuttgarcie przełożył na 5 

czerwca, wyznaczone wcześniej na 
3® maja II posiedzenie w rozpra­
wie przeciwko lewackiej anarchi­
stycznej grupie Beader-Meinhof.

ceń wprowadzono życie.
Podkreślano to na odbytej 
wczoraj naradzie. Sprawy' te 
znalazły szczególne odbicie w 
referacie Komitetu Srodowis- 

JJokotic zenie na sir. 2

Światowa konferencja 
nauczycieli 

obraduje w Warszawie 
87 organizacji nauczyciel­

skich z 71 krajów oraz 13 or­
ganizacji o charakterze mię­
dzynarodowym zapowiedziało 
udział swych przedstawicieli 
w światowej konferencji nau­
czycieli, która 27 bm. rozpo­
czyna obrady w Warszawie. 
Jej tematem jest „Kształcenie 
— zawód — zatrudnienie”, a 
więc problemy żywo interesu 
jące wszystkich pedagogów i 
wszystkie kraje na całym 
świecie.

Honorowy patronat nad ko-n 
ferencją objął prezes Rady Mi 
nistrów PRL — Piotr Jarosze­
wicz,

Warszawska konferencja, w 
intencji międzynarodowego ko
mitetu przygotowawczego,
stworzy płaszczyznę wymiany 
poglądów na istotę demokra­
tyzacji oświaty, na możliwo­
ści kształcenia szerokich mas 
ludiności w różnych krajach 
— niezależnie od ich systemu 
społeczno-politycznego i stop­
nia rozwodu gospodarczego.

Gospodarzem konferencji 
jest Związek Nauczycielstwa 
Polskiego. (PAP)

Napięcie nie słabnie

Dymisja gabinetu 
wojskowego w Libanie

W poniedziałek w południe 
ustąpił utworzony 23 maja woj 
.skowy gabinet libański. Pre­
mier gen. Nuredin Rifai zgło­
sił oficjalnie dymisję prezyden 
towi Libanu Sulejmanowi Fa- 
randżiji. Dymisja została przyję 
ta, prezydent poprosił jednak 
gen. Rifai, by jego rząd czaso-
wo sprawował władzę dc
chwili powołania nowego gabi 
netu.

Według doniesień agencyj­
nych z Bejrutu, wiadomość o 
dymisji rządu gen. Rifai przy-

Dokończenie na str 2



Komunikat o rozmowach 
szwedzkiej Partii 

Lewica - Komuniści
W dniach 23 — 25 bm. na zaproszenie KC PZPR przeby­

wała w Polsce delegacja Komitetu Centralnego Szwedzkiej 
Partii Lewica-Komuniści (VPK) z jej przewodniczącym 
Larsem Wernerem.
Delegacja spotkała się z I 

sekretarzem KC PZPR — Ed­
wardem Gierkiem ©raz prze­
prowadziła rozmowy w Korni 
tecie Centralnym partii.

Podczas rozmów7 przedsta­
wiciele PZPR i VPK poinfor­
mowali się o węzłowych pro­
blemach i zadaniach pracy par 
tyjnej na tle sytuacji społe­
czno-politycznej w Polsce i 
Szwecji. W rozmowach doko­
nano także wymiany poglądów 
na temat sytuacji międzyna­
rodowej oraz głównych próbie 
mów i zadań europejskiego i 
światowego ruchu komunisty­
cznego i robotniczego.

W 30 rocznicę zwycięstwa 
nad faszyzmem hitlerowskim 
obie partie oddają hołd wszy­
stkim parodom i siłom społe­
czno-politycznym, które wnio­
sły wkład do tego zwycięstwa.

Komunikat stwierdza dalej, 
że PZPR i VPK witają z za­
dowoleniem postępy procesu 
odprężenia międzynarodowe­
go, a także zwycięstwo narodu 
wietnamskiego po latach bo­
haterskiej i pełnej ofiar walki 
przeciw amerykańskim im­
perialistom i ich marionetkom. 
Obie partie są zdania, że trwa 
ły i sprawiedliwy pokój na 
Bliskim Wschodzie może być 
osiągnięty jedynie na podsta­
wie właściwych rezolucji Rady 
Bezpieczeństwa ONZ i przy po 
szanowaniu wszystkich słu­
sznych praw arabskiego na­
rodu Palestyny.

Podczas rozmów podkreśla­
no znaczenie szybkiego i po­
myślnego zakończenia Konfe­
rencji Bezpieczeństwa i Współ 
pracy Europejskiej spotkaniem 
na najwyższym szczeblu.

Walka o pokój i rozbroje­
nie musi iść w parze z walką 
narodów o niezależność polity 
czną i ekonomiczną — głosi 
następnie komunikat — pań­
stwa socjalistyczne, klasa ro­
botnicza w krajach kapitali­
stycznych i ruchy narodowo­
wyzwoleńcze są głównymi si­
łami frontu antyimperialisty- 
cznego. Uzyskały one istotne 
sukcesy, ale imperializm wciąż 
podejmuje próby ich rozbicia. 
PZPR i VPK uważają za swój 
obowiązek energiczne przeciw 
stawianie się tym próbom.

Obie partie wyraziły wolę 
dalszego współdziałania w 
przygotowaniu i przeprowadzę 
niu konferencji partii komuni 
stycznych i robotniczych Euro 
py, celem przedyskutowania 
wspólnych zadań w walce o 
pokój, bezpieczeństwo, współ­
pracę i postęp społeczny na 
kontynencie eurooeiskim.

Przedstawiciele PZPR i VPK 
podkreślili pragnienie dalszego 
rozwijania stosunków wzajem 
nei współpracy międzypartyj­
nej.

Podczas rozmów wyrażono 
zadowolenie z powodu pomyśl 
nego i wszechstronnego roz­
woju stosunków polsko-szwedz 
kich, korzystnych dla obu 
krajów oraz dla umacnianiaj 
pokojowej współpracv nad^ 
Bałtykiem i w całej Europie. 
Dano wyraz głębokiemu prze-

konaniu, że zbliżająca się wi­
zyta I sekretarza KC PZPR, 
Edwarda Gierka w Szwecji, na 
zaproszenie premiera Olofa 
Palmę i rządu szwedzkiego, 
przyczyni się do dalszego za­
cieśnienia dobrosąsiedzkiej 
współpracy między Polską i 
Szwecją. (PAP)

Dzień Działacza
Kultury w Poznaniu
Z okazji tradycyjnie obcho­

dzonego w maju Dnia Działa­
cza Kultury, w Sali Białej
Urzędu m. Poznania 
się wczoraj spotkanie 
czarni kultury stolicy 
polski. Na spotkanie

odbyło 
z działa 
Wielko- 
przybył

kierownik Wydziału Propagan 
dy i Kultury KW PZPR w Po 
znaniu Marian Jakubowicz. 
Obecny był także wiceprze­
wodniczący WRZZ, prezes 
WTK Jerzy Męczyński.

Wiceprezydent Poznania An 
drzej Wituski odznaczył Krzy 
żem Kawalerskim Orderu Od 
rodzenia Polski kompozytora
Waleriana Gniotą, 
Krzyżem Zasługi 
Chóru „Moniuszko”

Złotym 
prezesa 

Mariana
Kraszewskiego oraz nauczy­
ciela Podstawowej Szkoły Mu 
zycznej Mieczysława Wier- 
szczyckiego a Srebrnym Krzy 
żem Zasługi — bibliotekarkę 
Krystynę Gumowską. 49 oso­
bom wręczono odznakę „Za­
służony Działacz Kultury” a 
26 osób otrzymało Honorową 
Odznakę Miasta Poznania.

Wśród wyróżnionych znale­
źli się także przedstawiciele 
poznańskiego środowiska dzień 
nikarskiego. Odznakę „Zasłu­
żony Działacz Kultury” otrzy­
mali Ewa Piotrowska i Kazi­
mierz Młynarz z „Nurtu” oraz 
Włodzimierz Braniecki i Zbi­
gniew Szumowski z „Głosu 
Wielkopolskiego”, a Honorową 
Odznakę Miasta Poznania kry 
tyk plastyczny „Gazety Po­
znańskiej” Jacek Juszczyk oraz 
Zdzisław Kępiński z „Nurtu”.

(x)

Program racjonalnej gospodarki
papierem i przetworami papierniczymi

Jak Już informowaliśmy — na posiedzeniu Prezydium 
Rządu rozpatrzono i przyjęto program oszczędnej gospodar­
ki papierem, tekturą i przetw erami papierniczymi do 1980 r.
Zakłada on z jednej strony 

optymalne zwiększenie pro­
dukcji celulozy i tektury oraz 
papieru przez przemysł krajo 
wy, a z drugiej strony — o- 
kreśla zadania w dziedzinie 
racjonalnego wykorzystania 
papieru zwłaszcza w handlu 
na opakowania i w admini­
stracji.

Aby równocześnie zaspokoić 
rosnące zapotrzebowanie nie­
zbędne jest podjęcie wielu 
przedsięwzięć organizacyjno- 
technicznych. Program ustala 
więc konkretne zadania dla 
zainteresowanych ministerstw, 
kierowników urzędów central 
nych, wojewodów i prezyden­
tów miast oraz zarządów cen­
tralnych związków spółdziel­
czych. Tylko bowiem skoordy 
nowane, wielokierunkowe dzia 
łanie może przynieść pożąda­
ne efekty.

Oprócz pełnego wykorzysta 
nia zdolności produkcyjnych 
zakładów celulozowo — pa­
pierniczych zakłada się szero­
kie stosowanie postępu tech­
nicznego, a przede wszystkim 
możliwości jakie stwarza no­
woczesna chemia. Zastosowa­
nie np. mas pćłchemicznych 
czy środków uszlachetniają­
cych, pozwala nie tylko na 
zmniejszenie zużycia surow­
ców, ale sprzyjać będzie rów­
nież poprawie jakości papie­
ru, zmniejszeniu odpadów itp. 
Innym źródłem oszczędności 
będzie zastępowanie papieru, 
tektury oraz przetworów pa­
pierniczych odpowiednimi sub 
stytutami, głównie tworzywami 
sztucznymi; dotyczy to zwła­
szcza opakowań. W budowni­
ctwie przewiduje się np. ogra 
niczenie zużycia tektury do 
produkcji papy dachowej 
przez szersze zastosowanie od 
powiednich emulsji chemicz­
nych.

Ponadto w imię dobrze po­
jętej gospodarności dążyć się 
będzie do maksymalnego wy­
korzystania używanych opako 
wań z papieru i tektury, a 
szczególnie pudeł tekturowych, 
które mogą być wielokrotnie 
stosowane w przemyśle i han­
dlu.

Program przewiduje rów­
nież lepsze wykorzystanie mo 
żliwości dostaw niektórych 
produktów luzem w specjal­
nych pojemnikach czy konte­
nerach np. w budownictwie i 
w handlu. W handlu ponadto 
istnieją warunki do szerszego 
zastosowania zwrotnych opa­
kowań przy realizacji dostaw
towarów przeznaczonych 
szpitali, szkół, zakładów 
tronomicznych i innych 
biorców zbiorowych.

dla 
gas- 
od-

Program zakłada też wyko­
rzystanie w większym stopniu 
niż dotychczas makulatury. 
Jej udział w ogólnej produk­
cji papieru i tektury powinien 
wzrosnąć w 1980 r. do ok. 40 
proc. Aby to zadanie w peł­
ni zrealizować, konieczne jest

podjęcie wysiłków nad rozsze 
rżeniem zbiórki makulatury, 
poprawą warunków jej prze­
chowywania, sortowania, za­
pewnienia terminowych do­
staw, itp., a także usprawnie­
nia organizacji zbiórki i sku­
pu tego cennego surowca.

Jednocześnie bardziej ener­
gicznie występować się będzie 
przeciw wszelkim przejawom 
marnotrawstwa. Chodzi zwła 
szcza o zmniejszenie do mini­
mum zużycia druków na ce­
le planistyczne i sprawozdaw­
cze, ograniczenie pism okól­
nych i różnego rodzaju biule­
tynów, a także zapewnienie 
bardziej terminowego przeka­
zywania na makulaturę akt 
przechowywanych w archi­
wach, które zgodnie z obowią 
zującymi przepisami, po okre 
ślonym czasie ulegają likwi- 
dacji. (PAP)

Połączenie „Sojuza-18“ z „Salutem-4"

Druga załoga na pokładzie 
kosmicznego laboratorium

Jak podała agencja TASS, w poniedziałek, 26 maja br. na 
pokład stacji „Salut-4”, która od 9 lutego br. jest kierowa­
na systemem sterowania automatycznego, przybyła nowa za­
łoga — kosmonauci Piotr Klimuk i Witalij Śiewastjanow.

Ideologia a wychowanie

Narada w KW
Wczoraj w KW PZpa 

ła się narada wykła^/J 
przedmiotów ideologię^ 
wszystkich uczelni 
Uczestniczył w niej top­
nik Wydziału Nauki ? 
PZPR — Jarema MacUr 
ski oraz rektorzy i Se^‘ 
rze komitetów uczelnia^?: 
partii poznańskich szkół w ■ 
szych. Referat wprowadza?' 
cy do dyskusji wygłoś £ 
tarz KW PZPR - Bog^'
Wroński.

Przedmiotem dyskusji bvi 
rola i zadania nauk spota, 
no-politycznych w wychów 
niu młodego pokolenia, Nauk 
te stanowią integralną 
naszego programu dydaktyk 
no-wychowawczego, należy j 
dnak wzmóc wysiłki nad 
liwie najciekawszym Organi. 
zowaniem tych zajęć, by u 
najlepiej odegrały swą” roI 
wychowawczą. (—)

Od 3 do 8 czerwca

Realizują partyjną uchwałę
Dokończenie ze str. 1 

kowego PZPR pracowników 
handlu i usług, działającego
w Poznaniu. Ta organizacja
partyjna obejmuje swoim za­
sięgiem 36 przedsiębiorstw z 
Poznania. 9 z nich ma zasięg

System zarządzania 
tematem konferencji 

ekonomistów

wojewódzki. W swojej pracy, 
w ciągu minionego roku Ko­
mitet Środowiskowy zwrócił 
szczególną uwagę na cztery 
podstawowe zagadnienia. Są 
to: usprawnienie działania 
służb pracowniczych w przed 
siębicrstwach, wzmożenie pra­
cy politycznej, doskonalenie 
wewnątrzzakładowego obiegu
informacji 
wszelkiego 
wodnictwa 
no tu rolę 
o medale

oraz rozszerzanie 
rodzaju współza- 
pracy. Podkreślo- 
współza wodn ict wa

HANDLOWEGO

Wyróżnienia 
dla pracowników CPN

Z okazji Dnia Chemika ze­
brał się wczoraj aktyw społecz 
no-gospodarczy Poznańskiego 
Przedsiębiorstwa Obrotu Pro­
duktami Naftowymi. Wyróżnia 
jącym się długoletnim pracow­
nikom CPN wręczono dyplo­
my, odznaczenia branżowe 
oraz nagrody.

Doskonalenie systemu zarzą 
dzania w przemyśle chemicz­
nym to temat dwudniowej 
Krajowej Konferencji Ekono­
mistów przemysłu chemiczne­
go, która wczoraj rozpoczęła 
się w Poznaniu. Jej organiza­
torami są: Ministerstwo Prze 
mysłu Chemicznego, Instytut 

Ekonomiki Przemysłu Chemicz 
nego oraz PTE.

W konferencji udział bierze 
350 specjalistów, którzy zajmu 
ją się problemami programo­
wania i planowania, funkcjo-
nowania 
kontroli 
Wielkich 
darczych

systemu zarządzania, 
i ocen działalności 
Organizacji Gospo- 
(WOG) oraz proble-

mami organizacji zarządzania.
Ministerstwo Przemysłu Che 

micznego jest tym resortem,

Zachmurzenie z lokalnymi 
większymi przejaśnieniami. Miej­
scami opady deszczu lub mżawki.

SOEDOA

który w całości 
nowych zasadach 
gospodarczego, 
właśnie na jego

pracuje na 
rozrachunku 
Dlatego też 

przykładzie
dyskutowana jest problematy 
ka WOG. Wnioski z tej konfe 
rencji przekazane zostaną po­
zostałym resortom, (map)

ZNAKU JAKOŚCI, które zro­
dzone w Wiefkopolsce, zosta­
ło w ubiegłym roku przyjęte 
w całym kraju.

Poszczególne przedsiębior­
stwa handlowe zastosowały 
różnorodne formy wprowadza 
nia w życie postulatów Komi­
tetu Środowiskowego PZPR. 
Dla przykładu można m. in. 
wymienić badania socjologicz 
ne, przeprowadzone w Woje­
wódzkim Przedsiębiorstwie 
Tekstylno - Odzieżowym, czy 
dokładne rozpoznawanie i eli­
minowanie przyczyn fluktua­
cji kadr, co szczególnie przy­
niosło wyniki w „Społem” i 
Wojewódzkim Przedsiębior­
stwie Handlu Obuwiem.

Konkretne przykłady pracy 
wychowawczo - politycznej o- 
mówili w swoich wystąpie­
niach dyskutanci, dzieląc się 
doświadczeniami z zebranymi 
na naradzie kolegami. Ucze­
stnicy spotkania obejrzeli też 
film propagujący najlepsze 
przykłady działalności w tym 
zakresie, (k)

Zbliżenie, przycumowanie i 
połączenie statku kosmicznego 
„Sojuz-18”, ze stacją „Salut-4” 
początkowo odbywało się za 
pomocą automatycznego syste­
mu kierowania, a następnie, 
kiedy odległość między pojaz­
dami wyniosła 100 metrów, 
kosmonauci przeszli na stero­
wanie ręczne. Po połączeniu i 
sprawdzeniu systemów pokła­
dowych stacji „Salut-4”, kos­
monauci przeszli do jej wnę­
trza i przystąpili do wykony­
wania przewidzianych zadań 
— kontynuacji badań i ekspe­
rymentów rozpoczętych na sta 
cji przez jej pierwszą załogę. 
Klimuk i Śiewastjanow będą 
prowadzić: badania słońca, pla 
net i gwiazd w różnych ska­
lach widma promieniowania 
elektromagentycznego, bada­
nia geomorfologiczne po­
wierzchni ziemskiej, procesów 
fizycznych w jej atmosferze i 
przestrzeni kosmicznej. Będą 
też kontynuować badanie me- 
dyczno-biologiczne oraz wy­
próbują konstrukcję stacji, jej 
systemy pokładowe i aparatu­
rę.

Kosmonauci poinformowali 
już, że wszystkie systemy sta­
cji działają sprawnie, a oni 
czują się dobrze.

Wyprawa obecna nie jest związa­
na z radziecko-amerykańskim eks­
perymentem kosmicznym „Sojuz — 
Apollo”. Jest częścią bogatego pro­
gramu kosmicznego realizowanego 
przez Związek Radziecki.

Przewodniczący rady „Interkos- 
mos” przy Akademii Nauk ZSRR, 
akademik Borys Pietrow wielokrot 
nie stwierdza, ii radzieccy uczeni 
i inżynierowie dążą do umieszcze­
nia na orbicie okołoziemskiej baz 
kosmicznych, które będą stopnio­
wo montowane z części dostarcza­
nych z naszej planety.

Lot „Sojuz 18 — Salut 4” jest 
właśnie kolejnym etapem zagos­
podarowania Kosmosu — dla ce­
lów nauki i techniki, lepszego 
poznania Ziemi i gwiazd, stworze-

nia w orbitalnych stacjach kos­
micznych, przemysłu, który dzię­
ki próżni nieważkości będzie mógł 
wytwarzać materiały — m. in. sto­
py metali i szczepionki — o jakoś­
ci nigdzie na ziemi nie osiągalnej.

Według wypowiedzi gen. Władi­
mira Szatałowa, kierownika wy­
szkolenia kosmonautóyr, zadaniem 
załogi jest m. in. zbadanie no­
wych możliwości wykorzystania po 
jedynczego statku kosmicznego,
jak i grupy aparatów na 
okołoziemskiej.

W 7-osobowej stacji 
„Salut” dwie osoby

orbicie

typu 
mogą

przebywać dłużej niż trzy mie 
siące. (PAP)

Doroczny 
spis rolniczy

W dniach od 3 do 8 czerw, 
ca br. przeprowadzony zosfe. 
nie doroczny czerwcowy 
rolniczy, obejmujący swoi® 
zasięgiem wszystkie gospoda:, 
stwa rolne w całym kraju.

Tematyka spisu — jak co. 
rocznie — obejmuje informa­
cje z zakresu użytkowania © 
m>i i powierzchni zasiewów po 
szczególnych upraw oraz sta. 
nu pogłowia zwierząt gospo. 
darskich.

Tegoroczny spis rolniczym 
biera szczególnego znaczenia 
w świetle uchwał XVII p]{. 
num KC PZPR w sprawie d« 
konalenia funkcjonowania 
władz i administracji terem, 
wej, gdyż dla nowych wlać 
administracyjnych stanowi 
będzie główne źródło najbar 
dziej aktualnych informacji i 
rolnictwie na terenie podlej 
łych im jednostek. (PAP)

Dymisja gabinetu
Dokończenie ze str. 1

jęta została z dużym zadowo­
leniem przez ludność stolicy Li 
banu, zwłaszcza w dzielnicach 
muzułmańskich. Powołanie bo 
wiem pierwszego w historii Li 
banu rządu wojskowego spot­
kało się ze sprzeciwem partii 
postępowych oraz prawie ca­
łej społeczności muzułmań­
skiej. Gabinet Rifai był popie 
rany jedynie przez prawicową 
„falangę” oraz polityków zna­
nych z prawicowych przeko­
nań.

Mimo ogłoszonego w ub. pią 
tek przerwania ognia między 
Palestyńczykami a bojówka-

mi „falangi” — w poniedzia 
łek zanotowano kolejne incy 
denty. Jak podaje agencja Re 
tera w poniedziałkowych star 
ciach zginęło co najmniej 5 o 
sób. W ciągu ostatniego tygod 
nia w starciach między „fala:
gą a Palestyńczykami 65

Temperatura maksymalna od
stopni na Wybrzeżu do 
stopni na pozostałym

15
10
18

obszarze.
ismmmmimmamiiln

Dzisiejszy serwis informacyjny 
ooracował Bogdan Zdanowski

GtOS 
waldzko 
60-959 
g I u m: 
doktora

WIELKOPOLSKI; Poznań, ul. Grun- 
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Środowiskowa

Papież Paweł VI 
przyjął kardynała 
S. Wyszyńskiego

Przebywający w Rzymie

dyskusja o teatrach
Ocena działalności programo 

wej teatrów w sezonie 1974/75 
oraz zamierzeń na sezon 
1975/76 — jak również ocena 
bazy i spraw socjalno-byto­
wych na przykładzie wybra-* 
nych placówek upowszechnia­
nia kultury i niektórych insty 
tucji artystycznych — były te­
matem wczorajszego plenarne 
go posiedzenia Komitetu Śro­
dowiskowego PZPR Kultury w 
Poznaniu.

sób zostało zabitych, a wie 
odniosło rany.

Kryzys polityczny w Liba 
nie spowodował poważne za 
niepokojenie w krajach arab 
skich. Podkreśla się, że starci 
zbrojne w Libanie przynoś: 
szkodę interesom Arabów 
osłabiają ich walkę przeciwk 
agresji izraelskiej. W związk 
z tym obserwatorzy polityczr 
zwracają uwagę na nowe ata 
ki wojsk izraelskich na teryt 
rium południowego Libanu, 
niedzielę oddziały izraelski 
wspierane były przez lotnie 
two. W poniedziałek rano o 
stu żołnierzy izraelskich pono’ 
nie wtargnęło do miejscowost 
Aaita al śzaab. Artyleria > 
bańska otworzyła ogień i znw 
siła napastników do wyco
nia. (PAP)

Rozruch zakładu
odazotowania gazi 

w Odolanowie

na
kongresach mariologicznym i 
maryjnym ks. kardynał Stefan 
Wyszyński 22 bm. został przy­
jęty przez papieża Pawła VI.

Przed wyjazdem do kraju, 
ks. kard. S. Wyszyński i bi­
skup Bronisław Dąbrowski 
złożyli wizytę ambasadorowi 
PRL we Włoszech Kazimierzo-
wi Sidorowi 
pełnomocnemu 
Szablewskiemu.

ministrowi 
Kazimierzowi 

(PAP)

Obradom przewodniczył I se 
kretarz tego Komitetu Ta­
deusz Peksa. Po zreferowaniu 
spraw przez dyr. Sławomira 
Pietrasa i Jana Bykowskiego, 
rozwinąła się ożywiona dysku 
sja. Tematem wymiany poglą­
dów były zwłaszcza sprawy re 
pertuarowd, ich oddziaływanie 
ideowe, (zb)

26 bm. w Odolanowie 
Ostrowa Wielkopolskiej 
kazano do rozruchu 
ciąg technologiczny 
wanym tu zakładzie 
wania gazu. .

Zakład w Odolanowie 
ży do nielicznych tego 1 
zakładów w świecij, 
jest na projektach 1 zagr 
niach firm krajowych 
nicznych. Zastosowany 
produkcji pozwala na 

1 nie z gazu
bardzo cennych P 

I metanu i helu.
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Rozum przy młodości
,-ieczęsto się zdarza, by 
B załogi zakładów produk 
N cyjnych, decydując się 

dodatkową produkcję o- 
fLlonej wartości, osiągały 

mecie rezultaty dwukrot- 
118 wyższe od pierwotnie za- 
Slarowanych. Oczekiwanie 
“Jego wyczynu od uczniów, 
Sórzy dopiero poznają tajni- 
£ wybranego przez siebie za 
Sodu oznaczałoby przyznanie 
racji przysłowiu o jajku, któ- 
. chce być mądrzejsze od ku 

jakich porównań zaś trze 
ha użyć, by w lapidarny spo- 
qńb ocenić sukces uczniów 

Szkół Zawodowych 
L Pawła Findera w Pile?

Kiedy przed niespełna dwo 
a laty na łamach „Głosu 

Nauczycielskiego” ogłoszono 
konkurs pod hasłem „Stać 

na więcej i lepiej” także 
oni postanowili „wystartować”. 
He złotówek mogą wypraco­
wać ponad plan swojej nor- 
malnej działalności produkcyj 
n€j? poszły w ruch ołówki: 
dodawano i mnożono z rozmy 
siem, w końcu wyszło, że nie 
zdołają więcej niż 111 tysięcy 
złotych. Trzeba przyznać — 
niemało.

Toteż gdy przed kilku mie­
siącami konkurs został roz­
strzygnięty, a wśród wielko­
polskich zawodówek jako je­
dyną wyróżniono pilską, kie­
rowaną przez dyrektora Ka­
zimierza Łapę, zapanowała tu 
zrozumiała radość. Bo mało,

Zasadniczej Szkoły Zawodo­
wej, Liceum Zawodowego, 
Technikum Mechanicznego po 
ZSZ dla młodzieży oraz takie 
goż Technikum dla
cych. 560 uczniów w 
stu jeden oddziałach 
ostrogi w zawodzie 
mechanika maszyn i 
przemysłowych oraz

Pracują- 
dwudzie 
zdobywa 
tokarza, 

urządzeń 
mechani

ką obróbki skrawaniem, zaś ( 
od przyszłego roku szkolnego । 
dla potrzeb budującego się ] 
„Chemitexu” w otwieranej wła ; 
śnie filii Przyzakładowej Szko ] 
ły Zawodowej Gorzowskiego ] 
Przedsiębiorstwa Budowni- 1 
ctwa Przemysłowego przygo- । 
towywać się będzie zbrojarzy, 1 
tynkarzy, monterów konstruk .1 
cji stalowych, mechaników ] 
maszyn budowlanych, betonia ■ 
rzy-zbrojarzy, i cieśli budo­
wlanych. Do Zespołu uczęsz- j 
cza głównie młodzież z Piły i 
najbliższej okolicy, ale także : 
i z odleglejszych miejscowoś­
ci. Dla nich właśnie dyrekcja 
ma do dyspozycji sześćdzie­
siąt miejsc w znajdującej się 
obok międzyszkolnej bursie.

Rozbudowane są ta różne 
formy zajęć pozalekcyjnych. 
Brać można i wybrać, co kto 
lubi: salę gimnastyczną czy 
też zespól recytatorski, foto- 
graficzno-filmowy, szaradziar- 
ski, wokalny i modelarski, któ 
rego członkowie wykonują mo 
dele samolotów, samochodów i 
łodzi (największe jak dotąd 
sukcesy to zwycięstwa w kla-

cy, ale także do największych 
fabryk w kraju. Młodzież 
zwiedziła już Wrocławską Fa 
brykę Urządzeń Mechanicz­
nych oraz Hutę „Warszawa”, 
gdzie zapoznała się z najnow­
szymi osiągnięciami polskiej 
myśli technicznej.

Ważnymi elementami przy­
gotowania uczniów do podję­
cia pracy zawodowej są atrak 
cyjne zajęcia w ramach szkol 
nego koła SIMP, Młodzieżowe 
go Towarzystwa Przyjaciół 
Nauk oraz wykonywanie cie­
kawych 
filmów 
cznych, 
trenera

prac dyplomowych: 
i przezroczy dydakty- 
modeli pracujących, 
do nauki spawania

Na budowie FSM

Zaczął się ostatni etap budo­
wy Fabryki Samochodów Ma­
łolitrażowych w Tychach. W 
połowie tego roku nastqpić 
ma rozruch technologiczny 
maszyn i urządzeń. Obecnie 
trwają prace instalacyjne i 

montażowe.
Na zdjęciu: montaż urządzeń 

linii galwanizerni.
CAF — fot. Jakubowski

Dobrodziejstwo amnestii w rozszerzonym zakresie

s że szkoła otrzymała nagrodę. 
Ważniejsze są ostateczne re­
zultaty: uczniowie „od Finde­
ra” wypracowali dodatkowo 
360 000 złotych. Ponad trzy­
krotnie więcej, niż pierwotnie 
zadeklarowali.

Od trzech lat uczą się i pra 
tują w nowoczesnych pomie­
szczeniach, do których prze­
nieśli się po ćwierćwieczu spę 
lżonym z inną placówką, w 
ciasnym budynku przy ul. Te 
atralnej. W przyszłym roku 
obchodzić będą trzydziestole­
cie swojej „budy”, wówczas, 
w roku czterdziestym szóstym 
roszącej nazwę Publicznej 
Średniej Szkoły Zawodowej.

Zespół Szkół Zawodowych 
w Pile składa się obecnie z

Do Tradycyjnie „męskich" zawo­
dów trafia coraz więcej dziew­

cząt.

sie II podczas Wojewódzkich 
Zawodów Modeli Samochodo­
wych w Poznaniu przed dwo 
ma i trzema laty), a także u- 
dział w zajęciach kółka tea­
tralnego: pod kierunkiem Li­
dii Wieczerzyckiej, nauczyciel 
ki języka polskiego, przygoto 
wano tu inscenizację „Niem­
ców” Leona Kruczkowskiego i 
„Ślubów panieńskich” Alek­
sandra Fredry.

Realizując plany dydaktycz 
no-wychowawcze, często orga 
nizuje się wycieczki przedmi.o 
towe do pilskich zakładów pra

czy szlifierki. Kilka prac wy­
różnionych zostało na woje­
wódzkich eliminacjach Turnie 
ju Młodych Mistrzów Techni­
ki.

Młodzież z Zespołu Szkół 
Zawodowych znana jest tak­
że z aktywnego udziału w czy 
nach społecznych na rzecz 
miasta. W ubiegłym roku przy 
sprzątaniu skwerów oraz mo­
dernizacji stadionu przy ul. 
Mickiewicza przepracowano 
ponad 3700 godzin.

Inżynier Edward Grzywacz, 
który dla przemysłu zdradził 
niegdyś oświatę, ale po kilku 
latach powrócił do niej i znów 
kieruje szkolnymi warsztata­
mi, nie ukrywa satysfakcji z 
otrzymania przez placówkę na 
grody we wspomnianym kon­
kursie. To właśnie tu, w war 
sztatach, przyszli pracownicy 
miejscowych zakładów „Po­
łam”, ZNTK, Pilskich Zakła­
dów Papy, „Powogazu” i in­
nych przedsiębiorstw uczą się 
dokładności, szacunku dla pra 
ey, porządku i dyscypliny. Że 
istotnie zdobywają te tak waż 
ne cechy dobrego robotnika, 
technika i inżyniera (znaczny 
procent maturzystów kontynu 
uje naukę w uczelniach tech­
nicznych) dowodzą pozytyw­
ne oceny uzyskiwane przez 
nich podczas praktyk zawodo 
wych. Stosowane w warszta­
tach metody dydaktyczne i 
wychowawcze przemyślane są 
dokładnie. Młodzież uczestni­
czy w brygadowym i .indywi­
dualnym współzawodnictwie 
pracy, w konkursie „Najlep­
szy w zawodzie” i — jak mó­
wi inż. Grzywacz — nie ma 
u niegb „wolnych elektro­
nów”.

toteż odbiorcy wiertarek, 
wrzecienników oraz różnych 
części maszyn i urządzeń pro 
dukowanych przez pilskich 
uczniów — są wśród nich za­
kłady „Pomet” z Poznania, 
„Makrum” z Bydgoszczy, 
ZNTK w Stargardzie Szczeciń 
skina a nawet „Szkłobudowa” 
w odległym Jaroszowcu koło 
Olkusza — bardzo sobie chwa

Dokończenie na str. 4
ZYGMUNT ROLA

n Kto ujawni swoje przestępstwo
latach 1972—74 Kle­
mens K. odwiedził kil­
ka osób, które zamierza­

ły budować domki jednoro­
dzinne lub je tynkować. — Ja 
to zrobię — oświadczał, po 
czym prosił o zaliczki. Zain- 
kasował blisko 12 000 zł i na 
tym zakończył swoją „działal­
ność budowlaną”.

W drugiej połowie ubiegłe­
go roku Prokuratura ustaliła, 
że Klemens K. oszukał cztery

• umarza się postępowanie kar­
ne także wówczas, kiedy z okolicz 
ności sprawy wynika, że za prze­
stępstwo należałoby orzec karę 
pozbawienia wolności nie przekra­
czającą 5 lat;
• w razie orzeczenia kary pozba­

wienia wolności w granicach: po­
wyżej 5 do 15 lat pozbawienia 
wolności — łagodzi się taką karę 
o połowę lub też w szczególnie 
uzasadnionych wypadkach — na

ii

osoby 
dze w 
niami, 
miaru

biorąc od nich pienią- 
związku z zobowiąza- 
z których nie miał za- 
się wywiązać. Wyszło

również na jaw, że już po­
przednio — w latach 1950 — 
1963 Klemens K. był pięcio­
krotnie karany za podobne 
przestępstwa oraz za kradzie­
że. Jedna z tamtych spraw za­
kończyła się orzeczeniem kary 
5 lat pozbawienia wolności.

Znając tylko te fakty nale­
żałoby przewidywać, że proces 
Klemensa K. o przestępstwa 
popełnione w latach 1972 — 74 
zakończy się surowym wyro­
kiem. Tymczasem do procesu 
nie doszło: prokurator umo­
rzył postępowanie karne. De­
cyzja ta stanie się zrozumiała 
jeśli powiemy, że Klemens K. 
sam ujawnił przed organami 
ścigania swoje oszustwa po­
pełnione w latach 1972 — 1974, 
a tym samym spełnił warun­
ki wymagane do skorzystania 
z dobrodziejstwa art. 5 usta­
wy o amnestii. Artykuł ów sta 
nowi bowiem, że ten, kto do 
15 czerwca 1975 roku zgłosi 
się do organów ścigania i ujaw 
ni istotne okoliczności swego 
przestępstwa oraz osoby, z któ­
rymi przy jego popełnianiu 
współdziałał ma zapewnione 
specjalne gwarancje. Oto one:
• umarza się postępowanie kar­

ne, jeżeli ujawnione dobrowolnie 
przestępstwo zagrożone jest pozba­
wieniem wolności do lat 5 (na­
wiązując do sprawy Klemensa K. 
dodajmy, że właśnie taki jest naj­
wyższy wymiar kary za oszustwo), 
pozbawienia wolności do lat 5 — 
i dodatkowo — grzywną albo też 
karą łagodniejszą;

wniosek 
sprawcy 
wać;

prokuratora 
przestępstwa

stosuje się w

Sąd może 
karę daro-

trakcie do­
ehodzenia i śledztwa aresztu tym­
czasowego, a nadto nie orzeka się 
kary śmierci.

W związku z tą ostatnią za­
sadą należy dodać, że artykuł 
5 obejmuje wszystkie, a więc 
również najcięższe przestęp­
stwa (np. zabójstwo, gwałt, 
szpiegostwo, kradzież mienia 
społecznego w wielkich roz­
miarach) z wyjątkiem zbrodni 
wojennych i zbrodni przeciw 
ludzkości. Przepis zapewniają­
cy specjalne gwarancje — 
sprawcy, który sam ujawnia 
swoje przestępstwo przed 15 
czerwca 1975 roku — stanowi 
więc dla wielu zbłąkanych jed 
nostek wyjątkową okazję po­
wrotu do normalnego życia.

Z pewnością podjęcie decy­
zji o samooskarżeniu się — o 
zgłoszeniu organom ścigania 
przestępstwa nie jest łatwe. 
Wymaga odwagi cywilnej i do 
brej woli. Jednakże macznie 
większą uciążliwością jest nie 
pewność jutra — trapiąca każ­
dego, nie ujawnionego przez 
MO, sprawcę przestępstwa. 
Mówią o tym ludzie zgłaszają­
cy swoje przestępstwa w try­
bie art 5 ustawy amnestyjnej. 
Oto kilka ich oświadczeń:

BI — Pracuję na poczcie. Dwa 
lata temu coś mnie pokusiło, 
by fałszować dowody wpłaty 
gotówki i w rezultacie — przy­
właszczać sobie kilkusetzłoto- 
we kwoty. Po kilku miesiącach 
miałam na sumieniu 35 000 
złotych. W tym czasie prze­
czytałam w jakiejś gazecie no­
tatkę informującą o procesie 
urzędniczki, która za zagar-

nięcie podobnej kwoty otrzy­
mała 2 lata pozbawienia wol­
ności. Od tego momentu prze­
stałam kraść i żyłam w ciąg­
łym strachu. Już przed ogło­
szeniem ustawy o amnestii roz 
ważałam czy zgłosić się na 
MO i przyznać do kradzie­
ży. Powstrzymywała mnie od 
tego obawa przed więzieniem. 
Po ogłoszeniu amnestii natych
miast postanowiłam 
stać z szansy (myślę 
kule 5) i „rozliczyć 
moich przestępstw...

skorzy- 
o arty- 
się” z

H — Przed lipcem 1974 roku 
wraz z kolegą włamałem się 
do czterech piwnic oraz do 
magazynu szkolnego (by ukraść 
sprzęt sportowy). Baliśmy się 
surowej kary i nawet na myśl 
nam nie przychodziło, by zgło-
sić 
po

się na 
ogłoszeniu

częliśmy 
Doszliśmy 
rachuby

o 
do

na

MO. Dopiero 
ustawy, za- 

tym myśleć, 
wniosku, że 

nieujawnienie

ftądzić można, że odkry- 
y wając Amerykę, Krzysz 

tof Kolumb nie przy- 
PUszczał nawet, jak niebez- 
Pieczną spuściznę pozostawia 
wstępnym pokoleniom. Przy­
wiezione z kierowanej przez 
Jlego wyprawy liście ty- 
omowe zawojowały wkrót- 

Europę i jak żadna 
■ na nowość szybko zyskały 

a^o obywatelstwa na na- 
kontynencie. Dziś ty- 

nałóg wywołuje 
r , e em°cje. Niezależnie jed 
ńa ^obistych poglądów,

n|e - świecie systematycz 
sów produkcja papiero- 
nieóat °lska nie Pozostaje tu,

4 „o- 
W nk-n€. fabryki papierosów. 
cia roku ich produksztuk- ^^^y^ 78 miliardów 
z fiUrW ty'm zaledwie 26 proc. 
1938 ^równania w
hiecałJ o • • Pakowaliśmy 
Pierogów) mil^rd6w ^uik pa- 
Pbecnie L ?aPlero«y Pab 
beczeń naszegoosób tw.a’’ a 11 
ne trzi^t^y niechlub 
IM w Europie

Hczby wyPal°" 
cych 2 Przypadają-

15 mieszkańcaJein ku życia)- 
antS^nie 
^ecie ^nasT73 • 
?echniej . si3- Coraz pow 
k WnŁ . Wiadomość, 

przyczyn 
linieje Zaka Płuc, że j nieP0dważalny zwią-

propaganda
na całym

W sprawie dymka z papierosa
zek pomiędzy rozwojem trzech 
głównych chorób XX wieku 
— układu krążenia, nowotwo­
rów i układu oddechowego — 
a wdychaniem dymu tytonio­
wego. Wreszcie nikt już nie 
kwestionuje faktu, iż palenie 
w okresie ciąży zwiększa ryzy 
ko przedwczesnego porodu i 
późniejszych komplikacji w 
rozwoju dziecka, że młodzień­
cze konł'' ty z papierosem ob 
niżą ją o< orności organizmu 
na wiele chorób. Niekwestio-
nowany 
wpływ

jest także ujemny 
nikotyny i innych

składników dymu tytoniowego 
na urodę; przyspiesza ona 
także proces starzenia się. W 
obliczu zwiększającej się licz­
by katastrof samochodowych, 
uczula się kierowców na pro­
blem palenia w czasie jazdy, 
podkreślając, że nikotyna osła 
bia pracę systemu nerwowego 
i źle wpływa na refleks.

Społeczne efekty owych 
ostrzeżeń i prognoz są jednak 
znikome. Rosnąca rzesza pala 
czy kaszle, traci apetyt, narze 
ka na żołądek, serce itd., ale 
pali dalej. Siła nałogu jest tak 
duża, że wyrwanie się spod 
jego wpływu wymaga dużej 
odporności psychicznej, a 
nierzadko pomocy otoczenia. 
Niepalący zaś z konieczności 
odczuwają skutki płynące z

wdychania* dymu tytoniowego.
Palenie od dawna już prze­

stało być osobistą sprawą pa­
lących, jego zasięg i skutki u- 
poważniają bowiem do stwier 
dzenia, że jest to już problem 
społeczny. Co robimy, aby po­
móc palaczom zerwać z nało­
giem, nie dopuścić do zwięk­
szenia się ich liczby, a niepalą 
cym zabezpieczyć warunki spo 
kojnej pracy i odpoczynku?

Mija właśnie rok od momen 
tu wprowadzenia w życie roz 
porządzenia ministra zdrowia 
i opieki społecznej o ograni­
czeniu palenia tytoniu. W ślad 
za nim wydane zostały zarzą 
dzenia w poszczególnych mi­
nisterstwach. Był to pierwszy 
w Europie akt prawny, normu 
jący w jakimś stopniu zasa­
dy palenia w miejscach pu­
blicznych. Nie można nie do­
ceniać jego roli, choć z pew­
nością w obecnych warunkach 
lokalowych, w jakich pracuje 
wiele instytucji, rygorystyczne 
przestrzeganie zaleceń zawar­
tych w rozporządzeniu mini­
stra zdrowia nie zawsze jest 
możliwe. Przed rokiem wywo 
łało wiele dyskusji, inicjowa­
nych zarówno przez palących, 
jak i niepalących. Dziś można 
już śmiało powiedzieć, że przy 
niosło wiele pozytywnych skut 
ków. Nauczyliśmy się już nie

palić w wielu publicznych 
miejscach, na zebraniach i 
konferencjach, coraz częściej 
wychodzimy „na papierosa” z 
biurowego pokoju dzielonego 
z osobami niepalącymi. Utrwa 
la się powoli świadomość, że 
ludzie mają prawo do ochro-
ny 
tak
czy 
dy.

przed dymem tytoniowym 
samo, jak przed hałasem 
zanieczyszczeniem przyro-

Niewiele jednak 
bimy, by samym 
łatwi ć wyrwanie 
wpływu nałogu,

jeszcze ro- 
palącym u- 

się spod 
a przecież

tędy przede wszystkim prowa 
dzi droga do generalnego 
zmniejszenia liczby wypala­
nych papierosów. Mamy za 
mało poradni antynikotyno­
wych, mimo bowiem istnienia 
40 tego rodzaju placówek, nie 
ma ich jeszcze w wielu wo­
jewództwach. A przecież, jak 
w przypadku każdego nałogu, 
i tu zasadniczą rolę odgrywa 
systematyczność w prowadze­
niu odwykowej kuracji. Ogrom 
ne znaczenie miałoby więc 
zrealizowanie postulatu two­
rzenia tego typu poradni w 
każdym punkcie ZOZ i loka­
lach poradni pulmologicznych.

Dobrym pomysłem byłoby 
codzienne uczulanie palących 
na zgubny wpływ papierosów 
poprzez podawanie na opako-

waniach papierosów procentu 
zawartości nikotyny. Warto 
by też podjąć produkcję śród 
ków zastępczych, które mogły 
by w pewnej mierze odciągnąć 
potencjalnych nabywców pa­
pierosów. W społecznej walce 
z tytoniową epidemią za mało 
wykorzystuje się także argu­
menty ekonomiczne. Rzadko 
zda jemy sobie np. sprawę z 
faktu, że 55 000 ha przeznacza 
nych średnio rocznie pod uprą 
wę tytoniu, dałoby, według 
obliczeń naukowców z Akade 
mii Rolniczej w Poznaniu, 
około 400 000 ton pszenicy...

Z pewnością nie można ni­
kogo uszczęśliwiać na siłę — 
palaczy także. Obowiązkiem 
jednak społeczeństwa jest sta 
łe alarmowanie o szkodliwości 
nałogu, a w jeszcze większym
stopniu stwarzanie 
ści wyzwalania się 
wpływu.

Nie jest to tylko 
blem. Przed kilku

możliwo - 
spod jego

nasz pro- 
laty odbył

się I Europejski Kongres w 
sprawie palenia tytoniu, a 
nieco później Światowa Orga­
nizacja Zdrowia wystosowała 
apel do wszystkich krajów 
świata o jak najszersze prowa 
dzenie działalności zapobie­
gawczej. Polska odpowiedziała 
najszybciej, wydając cytowany 
akt prawny. Miejmy nadzieje 
że nasz kraj będzie również 
pierwszym w ograniczenb* do 
jak najmniejszych rozmiar ów 
papierosowego problemu.

ZOFIA GRABIANSKA

naszych przestępstw mogą się 
okazać zwodne i wówczas trze 
ba będzie ponieść karę, dlate­
go też lepiej samemu się ujaw 
nić. Oznacza to przecież umo­
rzenie postępowania, a w naj­
gorszym razie karę, ale bar­
dzo złagodzoną.

BI — Ukradłem trochę gotów 
ki i towarów, ale głównie w 
wyniku niedopełnienia obo­
wiązków służbowych (przyjmo 
wanie dostaw bez ich spraw­
dzenia, chaos w dokumentacji, 
wpuszczanie osób postronnych 
na zaplecze sklepowe). W skle­
pie, którego jestem kierowni­
kiem powstało manko 150 000 
zł. Ukrywałem je, bojąc się 
odpowiedzialności karnej. Ukry 
wanie niedoboru wiązało się z 
nowymi przestępstwami. Wpro 
wadzałem bowiem do obrotu 
tzw. towary obce. Nigdy się z 
tego nie wyplączę — tak są­
dziłem dopóki nie dowiedzia­
łem się, że ustawa amnestyjna 
umożliwia mi niemal „bezbo- 
lesny” powrót do normalnego 
życia...

Z wypowiedzi tych wynika, 
że artykuł 5 stanowi nie tyl­
ko dobrodziejstwo dla tych, 
którzy zbłądzili, ale również — 
zgodną z interesem społecz­
nym — próbę ograniczenia jed 
nego ze źródeł zagrożenia — 
porządku prawnego — ze stro­
ny nieujawnionych sprawców. 
Ich obawa przed wykryciem, 
chęć pozostania nieznanym, a 
także trwająca bezkarność 
tworzą bowiem warunki sprzy 
jające popełnianiu dalszych 
przestępstw. Ze wszech miar 
pozytywny jest przeto fakt, że 
od momentu ogłoszenia amne­
stii do połowy maja br. w 
Wielkopolsce ponad 500 osób 
dobrowolnie zgłosiło swoje 
przestępstwa organom ściga­
nia. Głównie były to takie czy 
ny, jak kradzież mienia spo­
łecznego i prywatnego oraz 
włamania.

Kto chce pójść śladem tych 
500 osób, którym samo ujaw­
nienie przestępstw zapewniło 
powrót do normalnego życia, 
może to uczynić DO 14 CZER­
WCA BR WŁĄCZNIE. Po 
tym terminie art. 5 ustawy 
amnestyjnej nie będzie obo­
wiązywać. Niewiele zatem cza­
su pozostało na skorzystanie w 
rozszerzonym zakresie z dobro­
dziejstw amnestii. Nie warto 
liczyć na to, że pozostanie się 
nieznanym jako sprawca prze­
stępstwa. Jest bowiem rzeczą 
dowiedzioną, że wykrycie 
ogromnej większości czynów 
zabronionych przez prawo sta­
nowi jedynie kwestię czasu.

MICHAŁ ŁUCZAK
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ŻywT nos morze

RYBA W JADŁOSPISIE
Jak to właściwie jest z 

rybami? Jemy ich za 
dużo czy za mało? Tak 

w zasadzie, gdy mówić o ry­
bach, to tylko ta sprawa jest 
dyskusyjna, bo że są ważnym 
składnikiem pożywienia, że za 
wierają białko, cenne amino­
kwasy i mikroelementy — wie 
już każdy.

Spożycie ryb jest u nas bar 
dzo nierównomierne. Najwię­
cej zjadają ich — głównie 
świeżych — mieszkańcy Wy­
brzeża, znacznie mniej jedzą 
na przykład Ślązacy i w ogóle 
mieszkańcy południowej Pol­
ski. Wiąże się to nadal z nie­
doskonałym jeszcze „łańcu­
chem chłodniczym”, co spra­
wia, że często trudno prze­
transportować świeżą rybę z 
Wybrzeża na przykład do Kra 
kowa czy Zakopanego. W roku 
1973 statystyczny Polak zjadł 
7,2 kg ryb, czyli mniej więcej 
tyle, ile przeciętny Ameryka­
nin, Włoch czy też mieszka­
niec NRD. Znacznie jednak 
mniej od Norwegów (18 kg), 
mieszkańców ZSRR (15) Danii 
(21 kg), czy Szwecji (20). Ale 
trzeba dodać, że jemy więcej 
ryb niż Czesi i Słowacy (5 kg), 
Węgrzy (2,3 kg) lub mieszkań 
cy RFN, którzy spożywają ich 
około 4 kg.

ŚLEDŹ POD OCHRONĄ

Według opinii naukowców 
roczne połowy światowe bez 
naruszania równowagi biologi 
cznej mogłyby sięgać 100 min 
ton. Dotyczy to tzw. zasobów 
konwencjonalnych czyli ryb 
dotychczas eksploatowanych. 
Tymczasem w roku 1973 rybo 
łówstwo światowe wydobyło 
65,5 min ton ryb. Było w tym 
ponad 9 min ton ryb słodko­
wodnych, 2 min ton skorupia­
ków i ponad 3 min ton mię­
czaków. Okazuje się wiec, iż 
na całym świecie wydobywa 
się dopiero ponad połowę kon 
wencjonalnych zasobów mórz 
i oceanów.

Ogólnie zakłada się, iż . tem­
po połowów światowych bę­
dzie wzrastało o 5 procent ro 
cznie. Tak wiec granica bio­
logicznej wydajności łowisk 
zostanie osiągnięta w ciągu

LOSY 
wielkiej loterii fantowej „świę­

ta Prasy1* już w sprzedaży 
Za 5 zł 

można wygrać 
samochód

Od paru dni sg w sprzeda­
ży na terenie naszego woje­
wództwa losy wielkiej loterii 
fantowej „Święta Prasy”. Ce­
na losu wynosi 5 zł.

Największa atrakcję loterii 
stanowię główne wygrane w 
postaci 16 samochodów oso­
bowych marki „Skoda 100 de 
Lux”, „Trabant” — limuzyna 
oraz „Syrena 105”.

Nie do pogardzenia się rów 
nież motocykle WSK, motoro­
wery „Komar”, odbiorniki te­
lewizyjne i radiowe, a także 
zmechanizowany sprzęt gos­
podarstwa domowego.

Co trzeci los wygrywa. Naj­
niższe wygrane to zwrot poje­
dynczej, podwójnej lub po­
czwórnej stawki.

Losy sq do nabycia w pla­
cówkach handlowych przedsię 
biorstwa „Ruch” .(—)

HUMOR I SATYRA

STRONA

10—15 łat. Równocześnie jed­
nak istnieją duże zasoby ryb 
nietypowych, skorupiaków, gło 
wonogów, których potencjal­
ne możliwości połowowe sza­
cuje się na kilkaset milionów 
ton rocznie. Nie zbadano je­
szcze i nie oszacowano zaso­
bów wszystkich łowisk na 
przykład Oceanu Indyjskiego 
i tzw. Oceanu Południowego.

Takie próby są nieodzowne, 
bo okazuje się, iż wiele dotych 
czas obfitujących w ryby rejo 
nów oceanów jest na wyczer­
paniu. Najintensywniej ek­
sploatowane są zasoby rybne 
półkuli północnej, gdzie w ro­
ku 1973 dokonano ponad 70 
procent wszystkich połowów.

Ale równocześnie — zwła­
szcza na łowiskach północnego 
Oceanu Atlantyckiego — na­
stąpiło zmniejszenie lub na­
wet wyeksploatowanie łowisk, 
np. już przed 10 laty łowiska 
śledziowego na Morzu Północ­
nym. Ostatnio wiele robi się 
dla ograniczenia połowów, tak 
aby mogła nastąpić regenera­
cja zasobów ryb. Przykładem 
jest chociażby Konwencja 
Gdańska, którą z polskiej ini­
cjatywy zawarły państwa le­
żące nad Morzem Bałtyckim.

W roku ubiegłym nasze po­
łowy osiągnęły 650 000 ton. Je­
żeli utrzyma się obecne tempo 
wzrostu połowów, które w os­
tatnich latach wyniosło 10—15 
procent, to w roku 1980 nasze 
rybołówstwo łowić będzie oko 
ło miliona ton ryb. Aby ten 
plan wykonać, polskie jedno­
stki pracują obecnie już nie 
tylko na tradycyjnym Oceanie 
Atlantyckim (80 procent na­
szych połowów), ale również 
na Oceanie Spokojnym, wzdłuż 
wybrzeży USA i Kanady oraz 
Peru, a niebawem i na Ocea­
nie Indyjskim.

W CENTRALI RYBNEJ

Takie są problemy rybaków. 
Tymczasem w kraju wszyst­
kie złowione ryby trafiają do 
przedsiębiorstwa „Centrala 
Rybna”, które zajmuje się .za­
równo przetwórstwem jak i 
później handlem rybami i ich 
przetworami. Jak duża jest to 
organizacja? Na przykład po­
znański oddział dysponuje 7 
bazami przetwórczo-magazyno 
wymi (Poznań, Ostrów, Kalisz, 
Gniezno, Leszno, Piła, Konin) 
oraz 22 sklepami specjalistycz 
nymi w Poznaniu i 28 w woje 
wództwie.

Ponieważ polskie trawlery 
będą łowić coraz więcej ryb, 
rozbudowuje swoją bazę rów 
nież Centrala. W ubiegłym ro 
ku przekazano w Ostrowie do 
użytku nowoczesny zakład 
przetwórczy oraz rozpoczęto 
dużą inwestycję w Poznaniu- 
Piątkowie. Powstanie tutaj 
przetwórnia, hurtownia oraz 
baza transportowa. Dla tego 
zakładu technolodzy już dzi­
siaj przygotowują nowe asor­
tymenty sałatek rybnych, wa 
rzywno-rybnych oraz marynat 
w galaretach.

W Centrali nauczono się już 
przygotowywać propozycje ku 
linarne dl^ różnych odbior­
ców. Bo okazuje się, iż w sa­
mej Wielkopolsce spotyka się 

bardzo zróżnicowane gusty. Na 
przykład mieszkańcy Kalisza 
zjadają 300 kg opiekanych ma 
rynat śledziowych, a leszczy- 
nianie potrafią w tym samym 
okresie skonsumować aż 15 000 
kg tak przyrządzonych ryb. 
Największe spożycie ryb ob­
serwuje się w I i IV kwartale. 
Wtedy Centrala nie jest w sta 
nie nastarczyć z dostawami. 
Nie pomaga nawet kooperacja 
ze Spółdzielnią Rybacko-Prze 
twórczą, przygotowującą mary 
naty i ryby wędzone, ani też 
z małą wędzarnią w Odolano­
wie. W tym okresie przetwory 
rybne sprowadza się do nas 
z innych województw.

STAWY I JEZIORA

Sytuację mogłyby poprawić 
większe dostawy ryb słodko­
wodnych. Tych jednak w Pol­
sce produkujemy i jemy bar­
dzo niewiele. Zaledwie 0,6 kg 
w ciągu roku. Rybactwo śród 
lądowe przekazało w roku 1973 
na rynek około 17 600 ton ryb. 
Zakłada się, że do roku 1980 
produkcja ryb słodkowodnych 
podwoi się. Przybyć ma m. m. 
około 8 000 ha stawów hodo­
wlanych, a program przewi­
duje głównie zwiększenie ho­
dowli takich ryb, jak karp, 
ryby, roślinożerne, pstrąg, ło-

Kruche podstawy rozejmu

Groźba nawrotu fali 
terroru w Irlandii Płn.

Bieżące doniesienia wskazują na nową falę terroru w Ir­
landii Północnej. Zamachy są dziełem przede wszystkim 
ekstremistów protestanckich. Pojawiła się nowa złowiesz­
cza organizacja paramilitarne-terrorystyczna — Siła Akcji 
Protestanckiej (PAF), która dokonuje systematycznych mor 
dów skrytobójczych w „trójkącie śmierci”, między Belfas­
tem a hrabstwami Armagh oraz Tyrone. PAF obarcza się 
odpowiedzialnością za śmierć 55 katolików, częstokroć z za­
stosowaniem wyrafinowanych tortur.
W tej sytuacji nie wiadomo, 

jak długo może utrzymać się 
cisza po drugiej stronie bary­
kady — w partyzantce Ir­
landzkiej Armii Republikań­
skiej, której bojówki prze­
strzegają rozkazów o zawie­
szeniu brani od przeszło 100 
dni. Rozejm ma kruche pod­
stawy, o czym może świad­
czyć . odwetowo-obronny za­
mach snajperski w London- 
derry, w którym nie tak daw­
no poniósł śmierć ulsterski po 
licja.nt.

Jak pisze w poniedziałkowej 
gazecie londyńskiej „Daily 
Telegraph” korespondent d/s 
irlandzkich, znów pojawiła 
się ponura groźba dla pokoju 
w Irlandii Północnej. W Bel­
faście oczekuje się ewentual­
nego nawrotu terroryzmu na 
skalę masową.

Obserwatorzy nie dają więk 
szych szans powodzenia powo 
łanej niedawno konstytuancie. 
Impas polityczny wynika

Rozum przy młodości
Dokończenie ze str. 3 

lą precyzję wykonania i ter­
minowość dostaw z Piły. Nic 
więc dziwnego, że warsztaty 
Zespołu Szkół Zawodowych w 
ubiegłym roku wykonały 107 
procent planu, zwiększając 
wartość produkcji przypadają 
cej na jednego ucznia o bli­
sko 17 procent.

Jak w każdej szkole, także 
tu o sukcesach decydują pe­
dagodzy — ci od przedmiotów 
ogólnokształcących i technicz 
nych oraz nauczyciele zawo­
du, dobrze znający swój fach 
oraz umiejący „sprzedać” po­
siadane umiejętności. Dzięki 
nim proces adaptacji absol­
wentów w zakładach produk­
cyjnych nie trwa długo i prze 
biega bez większych zakłóceń.

Każdy koleiny dzień nauki 
i pracy uczniów pilskiej szko 
ły przynosi dowody, że speł­
niają się życzenia murarza Ma 
riana Kozłowskiego, który 
przekazując uczniom obiekt 
w imieniu Pilskiego Przedsię­
biorstwa Budowlanego powie­
dział pamiętnego dla tej pla­
cówki dnia 15 stycznia 1972 
r.: „Niech ta szkoła służy dłu 
go dla waszego i społecznego 
dobra”.

ZYGMUNT ROLA

sostowate, Jeziorowe i węgo­
rze.

W Wielkopolsce istnieje 
jedno z kilkunastu Państwo­
wych Gospodarstw Rybackich. 
Podlega mu 8 zakładów po­
siadających około 2 000 ha sta­
wów. Jednak ich produkcja 
nie zaspokaja nawet potrzeb 
rynku lokalnego. Co roku z 
okazji akcji „karpia świątecz­
nego” sprowadzamy z innych 
województw do Poznania kil­
kaset ton tej ryby. Kupujemy 
ją głównie z rejonu Milicza, 
gdzie znajdują się jedne z naj 
większych w Europie stawy 
rybne o powierzchni 7 000 ha.

Wielkopolscy rybacy osią­
gają bardzo dobre wyniki np. 
z 1 ha jezior wyławiają ro­
cznie około 34 kg ryb. czyli 
znacznie więcej niż średnio w 
kraju (28 kg). Właśnie w Wiel 
kopolsce, w rejonie Gosławic 
koło Konina rozwinięto z du­
żym powodzeniem unikatową 
hodowlę ryb ciepłolubnych, 
takich, jak amur biały, tołpy­
ga biała i pstra. Te ryby na­
stępnie rozprowadzane są w 
całym kraju. W rejonie Ko­
nina oddanych zostanie w naj 
bliższym czacie 180 ha nowych 
stawów o dużej wydajności 
połowowej.

Wszystko wskazuje na to, że 
jednak ryba, mimo tych opty 
mistycznych akcentów słodko 
wodna, nadal będzie raryta­
sem na naszym stole. Jeżeli w 
najbliższych latach spożywać 
będziemy więcej ryb, to będzie 
to zasługa rybołówstwa mor­
skiego, a nie śródlądowego.

MĄW PRZYBYLSKI

przede wszystkim z niechęci 
Tyiększości deputowanych pro 
testa-nckich do dzielenia wła­
dzy regionalnej z reprezenta­
cją mniejszości katolickiej. W 
rok po masowym lokaucie, 
który sparaliżował Irlandię 
Północną — politycy protes­
tanckiej prawicy rozważają 
nowe dźwignie nacisku na 
rząd brytyjski pod kątem za­
chowania monopolu na wła- 
dtzę. (PAP)

T. Malicki 
ambasadorem
PRL w Libii

Premier Arabskiej Republi­
ki Libijskiej, Abd as-Salam 
Dżallud przyjął ambasadora 
PRL w Libii, Tadeusza Muli- 
ckiego, który złożył listy uwie 
rzytelniające. Po wręczeniu 
listów ambasador został przy­
jęty przez premiera Dżalluda 
na audiencji prywatnej. (PAP)

Łączność między 
Hanoi a Ssjgoffoin

W stolicy DRW poinformowa­
no, że została przywrócona łącz­
ność telegraficzna między Hanoi a 
Sajgonem. Poczta w Sajgonie bę­
dzie przyjmować telegramy osób 
prywatnych wysyłane do Hanoi.

PAP

„Koziołki" płacą
Na 941 grę 25 bm„ w której od­

były się dwa losowania wpłynęło 
175.225 zakładów wartości 525.675,— 
zi. Fundusz nagród wynosi 
113.718,— zł.

W losowaniu I stwierdzono: 
4 „czwórki’’ po 11.959,— zł. 22 „trój 
ki premiowane” po 182,— zł. 401 
„trójek” po 82,— zł. 484 „dwójki 
premiowane” po 26,— zł, 6.731 
„dwójek’’ po 6,— zł.

W losowaniu II stwierdzono: 
1 „czwórkę z liczbą dodatkową” 
w' wysokości 10.338,— zł, 13 „czwó­
rek” po 1.590,— zł, 22 „trójki pre 
miowane” po 173,— zł. 288 „tró­
jek” po 73,— zł, 359 „dw’ójek pre­
miowanych” po 26,— zł, 4.210 „dwó 
jek” po 6,— zł. /

Kolejne podwójne losow’ańi£ 942 
gry odbędzie się 1 czerwca br. w 
Kicinie powi Poznań przy Domu 
Rolnika o godz. 11.00.

Zebranie sprawozdawcze KKS Lech
W dniu wczorajszym odbyło się w siedzibie KKS Lech wąi 

branie sprawozdawcze klubu. Dokonano na nim oceny dziaj0? 
poszczególnych sekcji w ubiegłym roku, jak również zastaną0®’"' 
się, co zrobić aby wyniki w najbliższej przyszłości były lepszej1”

W zasadzie do każdej sekcji moż 
na mieć jakieś zastrzeżenia. Pozy 
cja w lidze hokeistów na trawie 
nie jest zadowalająca, koszykarze 
nie osiągają wyników jakie leżą w 
granicach ich możliwości, kolarze 
w stosunku do ubiegłych lat prze 
żywają pewien regres, pływacy 
choć przodują w kraju nie czynią 
takich postępów jak koledzy z in 
nych państw. Najbardziej jednak 
przykrym zjawiskiem dla działaczy 
kolejarskiego klubu była degrada­
cja z I ligi koszykarek, i słabsza

Polscy piłkarze 
wyjechali do NRD
W poniedziałek wyjechali auto­

karami z Wrocławia do NRD pił­
karze naszej pierwszej reprezenta­
cji oraz drużyny młodzieżowej, któ 
rzy w Halle oraz Kamenz k/Drez- 
na rozegrają międzypaństwowe 
spotkania z reprezentacjami NRD.

Przed wyjazdem trenerzy Kazi­
mierz Górski oraz Andrzej Strejlau 
oświadczyli dziennikarzowi PAP, 
że nasza pierwsza reprezentacja 
wystąpi w następującym składzie; 
Tomaszewski, Szymanowski, Osta- 
fiński, Żmuda, Wawrowski, Ćmi- 
kiewicz, Maszczyk, Bula, Lato, 
Marx i Puskarz. Jako rezerwowi 
w drużynie znaleźli się: bramkarz 
Karwecki, obrońca Wyrobek, po­
mocnik Pawłowski oraz napastni­
cy Szarmach i Kwiatkowski.

Nasza drużyna młodzieżowa, dla 
której spotkanie z zespołem NRD 
będzie kolejnym sprawdzianem w 
przygotowaniach do eliminacyjne­
go meczu ME z Bułgarią (3 wrześ­
nia br.) wystąpi w’ NRD w nastę­
pującym składzie: Fischer, Demko, 
Bulzacki, Płaszewski, Per, Hniatio, 
Ostalczyk, Wolski, Kusto, Kapka 
i Kmiecik. W rezerwie są: bram­
karz Sikorski oraz zawodnicy — 
Bochentyn, Krupa i Sybis.

NRD — POLSKA W PR I TV
Zarówno polskie radio jak i te- 

lewdzja przeprowadzą w najbliższą 
środę bezpośrednie relacje z Halle 
z towarzyskiego meczu piłkarskie­
go NRD — Polska. Początek trans­
misji w PR i TV godz. 17.30 (w 
programach pierwszych).

Odwołano mecze 
z koszykarzami USA

Dzisiaj i jutro miały się odbyć 
w „Arenie” mecze Polski z repre 
zentacją koszykarzy USA. Jak 
nas informują organizatorzy im­
prez, spotkań tych nie będzie.

TURNIEJ 
DRUŻYN 
NIESTONARZYSZONYCHI
Dzisiaj kolejne spotkania

„Rodzinne zdjęcie* przed meczem drużyn Weeum 
cgcego nr 1 i Liceum Ekonomicznego wraz z sędziq spotka™0'

Fot. _ K. Przychodzi
—------ “ .

Przed kilkunastoma dniami wznowiony został piłkarski 
DRUŻYN NIESTOWARZYSZONYCH zainicjowany pM« nasrą
dakcję, którego głównym organizatorem jest KKS Lech.

strojach, wraz z opiekunami &W miniony piątek i sobotą od­
było się kilka spotkań. Dzisiaj, n« 
dwóch boiskach, kolejne pojedyn 
ki następców Dubańskiego, Gado- 
ehy i Żmudy.

BOISKO AWF (narożnik u zbie­
gu ul. Bema 1 Marchlewskiego). 
Godz. 15 Szkoła Podstawowa (SP) 
97 — SP 7 (pierwszy mecz 2:2); 
Godz. 18 SP 90 Victoria — SP 10 
(pierwszy mecz tych zespołów).

BOISKO TKKF WINOGRADY 
(u zbiegu ulic Słowiańskiej i O- 
bornickiej). Godz. 15 SP M - FS 
Iskra; godzi 16 Walter Komitet 
Osiedla Świerczewskiego; godz. 17 
Zryw — SP )5; godz. 18 SP 41 Ko 
rona — SP 91 Rangersi. Wszyst­
kie te spotkania rozegrają zespo­
ły, które przebrnęły przez elimi­
nacje. Będzie to więc drugi rzut 
rozgrywek prowadzonych syste­
mem pucharowym. Zwycięzcy 
dzisiejszych meczów awansują do 
następnej rundy, pokonani odpa­
dają. >

Apelujemy o punktualne stawie 
nie się na boiskach w sportowych 

postawa piłkarzy w wiosenna 
dzie rozgrywek. Tym sprawcf 
święcono też najwięcej mieiJ? 
dyskusji. m»

Słabszą grę piłkarzy tłumacze 
licznymi kontuzjami, które sn 
dowały dłuższą przerwę w 
ku zawodników’. Niewłaściwy 
dobrano obóz kondycyjny w v 
sie zimowym, co odbiło się na, 
mie zawodników. Spadek koszu? 
rek uzasadniono licznymi Zmkm 
mi trenerów, jak i kontuzjami 
czołowych zawodniczek. 1

We wszystkich jednak przyp □ 
kach podjęto szereg konkretnym 
postanowień, które powinny jyj n 
najbliższym czasie poprawić s? 
tuację w poszczególnych sekcjach

Kłopoty szkoleniowe nie są L 
nymi, z którymi borykają Sią 
łącze KKS Lech. Wiele mówiono 
niedostatecznej liczbie obiektów 
którymi aktualnie klub dysponuję 
a co nie pozostaje bez znaczenia* 
osiąganiu dobrych wyników. v 
przyszłości i na tym odcinku sy. 
tuacja powinna ulec poprawy. 
niedługo klub otrzyma nowy 
dion piłkarski ze sztucznym 
świetleniem, a w perspektywie ha 
lę do gier zespołowych i "płyWal. 
nię.

Nie najlepiej przedstawia się fet 
sytuacja finansowa klubu, co zmu 
sza kierownictwo do poczynienia 
oszczędności w tym względzie,

Na zakończenie zebrania wręca 
no Z. Gutowi przyznany mu jm 
dawniej Złoty Krzyż Zasługi. 6 o 
sób: S. Kurnatowski, J. Dzięcioł 
M. Półtorak, E. Fabiś, H. Busse i 
M. Durka otrzymało złotą odzna­
kę honorową KKS Lech. Ponadto 
przyznano 11 srebrnych, 18 brązo- 
wych, 4 honorowe odznaki 50-lecia 
KKS Dech i 33 dyplomy uznania, 

(wił)

Maraton Pokoju 
już w Polsce

Maraton Pokoju — Moskwa - 
Warszawa — Berlin wkroczył jut 
do Polski. W poniedziałek rano na 
moście granicznym w Terespolu 
oczekiwano na radzieckich biega­
czy, którzy 10 maja wystartowali 
ze stadionu im. Lenina w Mo­
skwie. Serdeczne brawa powitały 
13 śmiałków, którzy postawili so­
bie za cel przebiegnięcie gigan­
tycznej trasy jaką przed ponad M 
laty pokonywała w walce Arm»a 
Radziecka, a u jej boku polscy żoł 
nierze.

Na granicy oczekiwała na nich 
15-osobow’a grupa polskich mara­
tończyków’. którzy towarzyszyć be 
dą radzieckim biegaczom aż do 
Berlina.

Po 3-godzinnym biegu na 34-kfl# 
metrowym etapie maratończycy 
osiągnęii metę na stadionie w Bia­
łej Podlaskiej.

połów.

Dwa puchary 
dla sędziów

Finał turnieju so­
ków zakończył się w u 1 sOxifl 
botę niespodziewanie * 
zwycięstwem sędziów na 
katami - 6:1 (2:0). -
zwycięzców uzyskali: K- JeZjer. 
3 oraz W. Cyruliczek, J- gtrzel 
ski i P. Fachura po ied"hbył t 
cem gola dla pokonany 
Tomaszewski. aocyd0*’1

Wynik tego meczu za°gStl{Ę sf 
o zdobyciu przez jeden anCgo 
dziów pucharu ^MiejS^0 
przez Zarząd Koł*
ZPP, prezesa Sądu W 
go i dziekana Rady A najiep«*e 
w Poznaniu. Puchar di 
go Strzelca otrzymał (y)
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coółdzielnia Pracy Branży Skórzanej 
^„OBUWNIK POZNAŃSKI*

w Poznaniu, 

ptZYJMOJt ZGŁOSZENIA UCZNIÓW 
W NAUKĘ ZAWODU

Sprzedam ezterodziałanio- 
elektronową maszynę 

do liczenia o małych ga­
barytach, sowa, produk­
cji RFN. Oferty przyjmu­
ję po godz. 17, adres Po­
znań, uL Łukaszewicza 35 
m- ł<- _______588p
Sprzedam części do Volks 
wagena 1500 S, silnik, za­
czep itp. Murowana Gęśli 
na, teL 34, wieczorem.

12139g

Młode małżeństwo pra­
cownik Politechniki, po­
szukuje mieszkania lub sa 
modzielnego pokoju, od 
lipca, możliwość kórepety 
cjl. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla l«819g.
Pokój, kuchnią, samo­
dzielne — zamienię na po 
dobne. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dia 10834g

Starsza nauczycielka, ezło 
nek SM, poszukuje poko­
ju nieumeblowanego lub 
mieszkania, może być 
przy starszej osobie. Płat­
ne pół roku z góry. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 10976g.

UWAGA,

ABSOLWENCI SZKÓŁ PODSTAWOWYCH!

W za
L
2.

wodzie:
SZEWC
CHOLEWKARZ

Sprzedam torbę niemowlę 
cą do samochodu, suknię 
ślubną zagraniczną na 
szczupłą osobę, nową so­
kowirówkę z mikserem. 
Poznań, ul. Sienkiewicza

Bezdzietne małżeństwo — 
członkowie SM, poszukuje 
pokoju niekrępującego — 
(nieumeblowanego), z u- 
żywalnością kuchni. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 1084Og.

w A r U N K I PRZYJĘĆ IA :
__ ukończone 8 klas szkoły podstawowej, 
" ukończone 15 lat życia,

świadectwo lekarskie o przydatności 
" do zawodu.
UCZNIOWIE W CZASIE NAUKI
OTRZYMUJĄ WYNAGRODZENIE : 

___w I roku nauki 240—300 ri 
_ w II roku nauki 360—480 zł

Nauka trwa 2 lata — odbywa się w 
systemie szkolenia przywarsztatowego.
Bliższych informacji udziela Sekcja Kadr

Spółdzielni, Poznań, ul. Szewska nr 8 — 
telefon nr 560-86. 2546-K1

21 m. 6. H998g
Sprzedam stare kryształy 
(belgijskie), obrazy olej­
ne. Słowiańska 16 m. 54, 
godz. 16—18. 11697g
Sprzedam tokarnię, wier­
tarkę i narzędzia ślusar­
skie. Ul. Kopanina 95.
________ 12604g

Wózek głęboki, tanio sprze 
dam. Os. Przyjaźni 20 m.
108, po 16.

0 Lokale
14490g

Praca ® Nauka
rmier-ka damsko - mę- 
H _ zaraz potrzebni. Po 
Ł ul. Chełmońskiego

Sprzedam Fiata 1300, rocz 
nik 1971. Tel. 69-09-00.

14112g

Zamienię mieszkanie M-4, 
3-pokojowe 55 m‘ + loggia 
Rataje, Osiedle „Lecha”, 
na M-2 i M-3 hib tylko 
M-2, I lub II piętro. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 14295g.

Starsze małżeństwo, kupi, 
wydzierżawi mieszkanie — 
Mosina lub okolicy. Zgło 
szenia: Mosina, Kolejowa

Małżeństwo z dwójką dzie 
ci, poszukuje mieszkania 
w Poznaniu lub okolicy 
do 15 km. Płatne za 1 rok 
z góry. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 10980g
Mieszkanie (5 pokoi, ku­
chnia, łazienka), ogródek, 
w willi 2-rodzinnej w Kro 
śnie Odrzańskim — sprze 
dam. Oferty pisemne: Biu 
ro Ogłoszeń, Zielona Gó­
ra. Niepodległości 25. dla
1602-G. 1082-K2

4 m. 2. 10851g

Małżeństwo z 3-letnlm dzie 
ckiem, poszukuje pokoju 
z kuchnią na okres od 
czerwca do grudnia br. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dła 10852g.
Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią, willowe, z ogrodem, 
miejscem na garaż, Os.
Warszawskie na M-4
lub M-3, Rataje. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 10850g.

Pilnie kupię M-4 lub M-3 
własnościowe. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
10991g.

Zguby Różne
Dnia 21 maja, około godz. 
21, przy ul. Ratajczaka — 
zgubiono cenną pamiątkę 
rodzinną — złoty krzyżyk 
i łańcuszek. Uczciwego zna 
lazcę prosi się o zwrot. 
Bożena Cieślak, ul. Miel- 
żyńskiego 24 D. S. 14397g

Wielkopolskie Przedsiębiorstwo 
Sprzętowe Budownictwa w Poznania 

ulica Dziadoszańska nr 10
INFORMUJE, że

możecie zdobyć w nowym roku szkolnym 
ciekawy zawód:

1. MECHANIK MASZYN BUDOWLANYCH
2. ELEKTROMECHANIK
będąc uczniem i pracownikiem naszego przed 
siębiorstwa.

Nauka zawodu trwa 3 lata. Okres nauki wlicza się do stażu 
pracy w przedsiębiorstwie.

Następujące dokumenty należy złożyć w Zasadniczej Szkole 
Budowlanej w Poznaniu, ul. Grunwaldzka 152:

1.
2.

potrzebny pracownik do 
eospodarstwa rolnego. Wy 
nagrodzenie bardzo dobre. 
Władysław Kandulski, Bo 
trsław, poczta Grodzisk, 
pow. nowotomyski. 587p

Sprzedam samochód Fiat 
126p, do odbioru. Informa 
cje: Stanisław Strumiński 
Poznań, Grunwaldzka 17 
m. 4a, od godz. 17.

13855g

Zamienię pokój, kuchnią, 
Toruń — na mieszkanie 
Poznaniu (pokrywam prze 
prowadzkę). Nawokawscy, 
ul. Marcelego Nowotki 8 
m. 6, 87-100 Toruń. 577p

Tychy! Pokój, kuchnią, 
komfort, telefon — zamie 
nię na mieszkanie okolicy 
Poznania, lub wynajmę. 
Zapłacę cztery lata z gó­
ry. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 10873g.

Zaginał pies owczarek nie 
miecki. Proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem. Mielca­
rek, Opolska 71. 14409g

3.

$ Samochody

Sprzedam Syrenę 104. Par 
king Marcinkowskiego, go 
dżina 18—19. 14399g

Zamienię 4 pokoje, II ptr. 
samodzielne, Czerwonej 
Armii — na dwa mieszka 
nia, w tym 2 pokoje z ku 
chnią, nowe budownictwo 
na terenie Poznania. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 13980g. >

Zamienię M-3 na większe 
lub podobne Winogrady 
— Winiary. Łozowa 96 
m. 1. 10881g
Małżeństwo lekarskie — 
(członkowie SM), wynaj- 
mie pokój z kuchnią lub 
używalnością. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 10885g.

Sonedam Fiata 124 Combi 
j Zastavę 750. Września — 
telefon 777-

Kupno Sprzedaż

Warszawę M-20 sprzedam, 
m generalnym remoncie, 
parking Marcinkowskiego. 

13296g

Kupię przechodzony ciąg­
nik Dzik. Perz, 63-200 Ja­
rocin, ul. Wybudowana 19.

589p

Młode małżeństwo z dzie 
ckiem, członkowie SM — 
poszukuje pokoju. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 10779g.

Sprzedam Skodę de Luxe, 
fabrycznie nową. Oferty 
,,Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla i3052g. 

Sprzedam wózek głęboki 
niemiecki. Wrocławska 20
m. 6. 14226g

Kalkulator biurowy z taś 
mą kontrolną i bez, sprze 
dam za pośrednictwem ko 
misu. Oferty „Życie Czę-

Pokój z kuchnią, samo­
dzielne, centrum, w bu­
dynku willowym — za­
mienię korzystnie na po­
kój z kuchnią, w nowym 
budownictwie. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 10792g.

Młode małżeństwo z dzie 
ckiem, członkowie SM — 
poszukuje pokoju z uży­
walnością kuchni, może 
być zaraz. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
10905g.
Poznań! Kupię mieszkanie 
M-3, M-4, pół willi lub 
rozpoczętą budową oraz 
parcelę pod budowę. O- 
ferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 10912g.

Sprzedam Wartburga, sta
ry typ. Bliższe informa- .......
cje: Konin, teł. 261-10, po stochowy”, Kilińskiego 40 
godz 16. 586p I pod 280643. 1365-K21365-K2

Panienka pracująca i stu 
diująca, poszukuje jedno­
osobowego pokoju. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 10833g.

Wągrowiec! Zamienię
spółdzielcze M-3 na podob 
ne w Poznaniu, Swarzędzu, 
może być stare budowni­
ctwo. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 10943g

j. Dnia 25 maja 1975 r. zmarł niespodziewanie 
T mój najdroższy mąż, ukochany brat, szwa­
gier, wujek, stryjek i kuzyn, śp.

ZENON BARTOSZAK
Wyprowadzenie zwłok nastąpi w środę, 28 bm. 

o godzinie 16 z kaplicy cmentarnej do kolegiaty 
szamotulskiej.

Po mszy św. nastąpi pogrzeb na cmentarzu 
parafialnym w Szamotułach;

W głębokim smutku pogrążona

t Dnia 25 maja 1975 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św„ przeżywszy lat 75 najdroż­

szy mąż, ojciec, teść i dziadek

LEON RATAJCZAK
ppoz. rezerwy, powstaniec wielkopolski, 

odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski, Wielkopolskim Krzyżem Pow­
stańczym.

Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bm. o godz. 15.36
na cmentarzu sołackim przy ul. Lutyckiej .

W głębokim smutku pogrążona

żona z rodziną
Poznań, Małeckiego 25 m. 4. S8-B

Ul. Polna T.
Prosimy o nteskładanie kondolencJL

14452g

Zaginęła suczka pekiń­
czyk, dnia 24. V. 1975 r. na 
Starym Rynku. Pies jest 
chory, w leczeniu. Uczci­
wego znalazcę proszę o od 
prowadzenie za wynagro­
dzeniem. Wielka 24/25 m.
8. 14434g

W y

Wysoką nagrodę dam za 
zwrot zagubionych doku­
mentów. Romuald Głu- 
szwński, Poznań, ul. Nad 
Wierzbakiem 14 m. 10.

14334g
Czyszczenie pierza, szycie 
kołder. Swarzędzka 11 — 
Osiedle Warszawskie.

12875g
Siatki parkanowe na klat 
ki i sita — nolecam. Czer 
wonej Armii 23. 10327g

Matrymonialne
Wdowiec 60-letni, samot­
ny, rencista, bez nąłogów 
— pozna iniłą panią z 
mieszkaniem. Cel matry­
monialny. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 10864g

© Nieruchomości
Sprzedam dom 4-izbowy, 
komfortowy, pięknie po­
łożony w Przeźmierowie, 
zaraz wolny. Adres wska- 
że „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 10782g.
Sprzedam dom 3-pokojo- 
wy z ogródkiem, przy 
dworcu, 14 km od Pozna­
nia, warunek 2 pokoje za 
stępcze. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 10975g

Podanie o przyjęcie do szkoły.
Zaświadczenie lekarskie o zdolności do wykonywania 
zawodu.
Życiorys.
Sekretariat szkoły czynny codziennie w godzinach od 
9—13, telefon nr 672-048
oraz podanie o przyjęcie do pracy w charakterze ucznia 
i życiorys w naszym przedsiębiorstwie — blok nr H, 
pok. 21, Dział Zatrudnienia, Płac i Szkolenia.
nagrodzenie:
I klasa — dla uczniów do lat 16 — 250,
I klasa — dla uczniów pow. 16 lat — 360,

II klasa
III klasa

oraz premia uznaniowa

- zł
- zł

— 480,— zł
—- 4,40 zł

mieś, 
mieś.
mieś.
na godz.

za wyniki w nauce i pracy
do 25 proc, wynagrodzenia zasadniczego.

Świadczenia socjalne:
każdy uczeń otrzymuje kurtkę ortalionową, ubranie 
i koszule wyjściowe, ubranie robocze — letnie i zimo­
we ora® bezpłatne posiłki regeneracyjne.

Po skończeniu ZSB można otrzymać skierowanie do szkoły
średniej. 1362-K1
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Kupię działkę, Puszczyko­
wo lub okolice. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 13435g.

Działkę 2000—6000 m*, bli­
sko Poznania, z budyn­
kiem gospodarczym lub 
bez — kupię. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
13122g.

Przystąpię do wspólnej 
budowy domu bliźniacze­
go, willi, dam murarzy, 
załatwię projekt, formal­
ności budowy, pokryję 
część kosztów. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 10911g.

Sprzedam willę, potrzeb­
ne mieszkanie zastępcze. 
Informacje: Swarzędzka 
11, czyszczenie pierza.

10964g

Dom w Ostrzeszowie — 
sprzedam. Po sprzedaży 
mieszkanie wolne. Ostrze 
szów, ul. Chmielna 9 —
Rogala. 1394-K2

Sprzedam parcelę budow­
laną Poznań - Minikowo, 
947 m!, uzbrojoną, zadrze­
wiona. Informacje: Wit­
kowski, Poznań - Miniko­
wo, Jędrzejowska 6.

10973g

Sprzedam ziemię 1,16 ha, 
Sady, pow. Poznań. Infor 
macja: Przeźmierowo, ul. 
Folwarczna 42, pow. Po­
znań, S. Karolewski.

16875g

Sprzedam ziemię 1,96 ha.
Koszuty, pow. Słupca, in-
formacje: Walerczyk,
Słupca, ul. Pyzderska 8. 

l«874g

Z głębokim żalem żegnamy naszego drogiego 
kolegę, 
wieloletniego lekarza ordynatora Woj. Szpitala 
dla Nerwowo i Psychicznie Chorych w Kościanie 

dr. med.
LESZKA DEPCZYŃSKIEGO

zmarłego w dniu 25 maja 1975 r.
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 maja 1975 roku 

» godz. 16 na cmentarzu komunalnym w Koś­
cianie.

Wyrazy serdecznego współczucia składają 
Rodzinie Zmarłego

koleżanki 1 koledzy 
z Wojewódzkiego Szpitala w Kościanie.

14429g

W dniu 24 maja 1975 r. zmarła w wieku 51 lat 
nasza długoletnia i ceniona pracowniczka

Dnia 24 maja 1975 r. zmarła niespodziewanie 
przeżywszy lat 51, nasza ukochana żona, ma- 
musia, siostra, szwagierka i ciocia

ALEKSANDRA ROZMIAREK
z domu Nadstazik

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 38 bm. 
o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Dnia M maja 1975 roku zmarł

ALEKSANDRA ROZMIAREK
Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie Zmar­

łej składają

Dyrekcja, Rada Zakładowa, współpracownicy 
Wielkopolskiego 

Przedsiębiorstwa Handlu Spożywczego, 
Oddział Ogólnospożywczy w Poznaniu, 

ul. 27 Grudnia 13.

Pogrzeb odbędzie się dnia 28 maja 1975 roku 
o godz. 13.06 na cmentarzu na Junikowie.

553-K3

UL Kniewskiego 19. 14371g

Dnia 25 maja 1975 r. zmarł po długich cierpie­
niach nasz ukochany mąż, ojciec i dziadek

LUDWIK KRZESZCZAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bm. o godz. 9.50 

na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

żona z rodziną
Ul. Kopanina 84. 14403g

STEFAN SKRZYPCZAK 
długoletni pracownik i członek 

naszej Spółdzielni.
Pogrzeb odbył się w sobotę, dnia 24 bm. na 

cmentarzu junikowskim.

Zarząd Spółdzielni Pracy „Surmet”, 
Rada Spółdzielni, Rada Zakładowa 

i współpracownicy.

Dnia 25 maja 1975 r. zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św„ nasz ukochany mąż i ojciec, śp.

CZESŁAW WOJCIECHOWSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bm. o godz. 12 

na cmentarzu Główna - Miłostowo.
W smutku pogrążona

żona z dziećmi
14519g

W dniu 24 maja 1975 r. zasnęła w Bogu nasza 
najdroższa, najukochańsza, nigdy niezapomniana 
matka, babcia i teściowa, przeżywszy lat 92

WŁADYSŁAWA PRUSKA
z domu Gaszkowska

Pogrzeb odbędzie się W dniu 28 bm. o godzi­
nie 11.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążona

549-K3
Prosimy o nieskładanle kondolencji.

14462g

Dnia 23 maja 1975 roku zmarł

diu oi ZDZISŁAW ROSZAK
s^j ^asłuź°ny 1 ceniony pracownik na- 
sP*>łd7ipi„; b5dy przewodniczący Rady
ozony'Kn\Czł^^ ńady Zakładowej, odzna- 
a‘a Pok^y ^awałprskim Orderu Odrodze- 

’ Srebrnym Krzyżem Zasługi, Hono­
rową Odznaką m. Poznania.

w dniu 27 maja br. o go- 
■ 0 na cmentarzu junikowskim.

^a^kła^ją^1680 wyrazy głębokiego współ-

Dnia 25 maja 1975 r. zmarła, opatrzona Oleja­
mi św., nasza kochana matka, przeżywszy lat 69

MARIA NOWAK
z domu Woźniczak

Pogrzeb odbędzie się "w środę, dnia 28 bm. 
o godz. 9.15 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Luboń, Dzierżyńskiego « m. 8. 14427g

itkhss SK3

+ Dnia 25 maja 1975 r. zmarł nasz najdroższy 
ojciec, dziadek i teść

WACŁAW KROCZYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. o godz. 12 

na cmentarzu na Miłostowie.
W ciężkim żalu pogrążona

’ współpracownicy Półdzwlni Inwalidów „Niewidomy- 
w Poznaniu.

5507K3

n^a 24 maja 1975 roku zmarł kolega

^aczo MAĆKOWIAK
twi2enia npnuv^y^em Kawalerskim Orderu Od- 

R1 oraz Wielkopolskim Krzyżem 
^sz bvł_ Powstańczym, 

rry długoletni pracownik jubilat.
tuzinie ,
' Współczucia^0 skła<3am7 wyrazy głębo-

tn0<Jz‘ w dniu 27 maja 1975 r.
• cmentarzu komunalnym Juniko-

Dnia 25 maja 1975 r. zmarł w Bogu w 72 roku 
życia, mój najdroższy mąż, ojciec, teść, dziadek 
i pradziadek, śp.

STANISŁAW KACZMAREK
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bm. o godz. 10.25 

na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

Osiedle Jagiellońskie 21 m. 34. 14391g

Dnia 24 maja 1975 r. zmarła, namaszczona Ole­
jami św„ przeżywszy lat 77 nasza kochana sio­
stra i ciocia

JADWIGA BOBER.

0

Ul. Grobla la m. 4. 14457g

tDnia 24 maja 1975 r. zmarł, namaszczony Ole­
jami św., najukochańszy mąż, ojciec, brat, 
teść i dziadek, przeżywszy lat 68, śp.

JAN KARPIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 maja 1975 r. o go­

dzinie 16.36 na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążona 

żoną z dziećmi
Ul. Szymańskiego 10 m. 8. 14464g

+ Dnia 26 maja 1975 r. zmarła po ciężkich cier­
pieniach, opatrzona Sakramentami św„ na­

sza kochana matka, teściowa, babcia i prabab­
cia, śp.

byrekcja _ »
W; „ Koło Robotniczy — załoga^opoiski^^ów i Rencistów

Gazow„- ?kręfl°wych Zakładów 
ownictwa w Poznaniu,

Pogrzeb i złożenie zwłok do grobu rodzinnego 
nastąpi w dniu 28 bm. o godz. 11 na cmentarzu 
junikowskim.

W głębokim smutku zawiadamiają 
siostra i braeia

ROZALIA TOMCZAK
z domu Swiderska

Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bnu o godz. 13 
na cmentarzu Miłostowo.

W smutku pogrążona 
RODZINA

Dnia 24 maja 1975 r . zmarła w wieku 86 lat

EUGENIA SZCZEPAŃSKA

I«85g

Pobiedziska, ul. Tysiąclecia 8a m. 8. 14470g

Łękno, pow. Środa WTkp. 14472g

14500g

W dniu 24 maja 1S75 r. przeżywszy 63 lata 
zmarł nagle mój kochany mąż, ojciec i teść

W smutku pogrążona 
żona z rodziną

żona, córka i zięć 
Ul. Ogrodowa 9 m. 6.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 28 bm. o godzi­
nie 15.25 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążeni w ciężkim smutku

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. o godz. 14.50 
na cmentarzu junikowskim.

Strapiona 
eórka z mężem i rodziną

Ul. Rolna 38 m. 2. 1446«g

PIOTR JEWPAK
odznaczony Srebrnym i Złotym Krzyżem Za­
sługi, Medalem 10-lecia PRL i Honorową Od­

znaką PCK, członek ZBoWiD.

W dniu 25 maja 1975 r. odszedł od nas niespo­
dziewanie najukochańszy, najdroższy, jedyny 
syn, mąż, tatuś i zięć

IRENEUSZ KRZYŻAGÓRSKI
Pogrzeb odbędzie się w dniu 28 bm. o godz. 16 

na cmentarzu junikowskim.
W głębokim żalu pogrążona

Dnia 25 maja 1975 r. zmarł po długich 1 cięż­
kich cierpieniach w wieku 67 lat mój ukochany 
mąż, brat, szwagier, wujek i zięć

JAN MATEJUN 
emerytowany nauczyciel 

Szkoły Podstawowej w Katarzyninie.
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bm. o godz. 16 

po mszy św. w kościele Sw. Ducha w Pobiedzi­
skach.

Dnia 26 maja 1975 r. zmarł niespodziewanie w 
wieku 69 lat nasz najdroższy mąż, tatuś, teść 
i dziadek, śp.

ANDRZEJ SZCZUPSKI 
odznaczony Medalem 30-lecia PRL.

Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bm. o godz. 12 
na cmentarzu parafialnym w Zaniemyślu.

W głębokim żalu pogrążona

551-K3 Ul. £w. Trójcy. I4389g Ul. Wołkowyska 41 m. L 14435g

tW dniu 24 maja 1975 r. zmarła nasza najuko­
chańsza siostra, najlepsza ciocia, droga ku­
zynka, śp.

STEFANIA WOLTMAN
Pogrzeb drogiej nam Zmarłej — odbędzie się 

w Poznaniu, w dniu 27. V. 1975 r. o godz. 10.25 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

14369g



MAJ 
27 

Wtorek

Jana 
Jsłiusza

I -ok^-'^jwnwwrw

Słońee: 3.30—19.45

TEATRY ~~1 
■ u .i ■ i "M

\ OPERA — nieczynna.
' MUZYCZNY — nieczynny.

POLSKI — g. 19 „Porwanie Sa- 
binek”.

NOWY — g. 19 „Skiz”.
LALKI i AKTORA — próby.

K
> »W<—WWW   ........ .„■■<> Kiwa 1

KDF MUZA — g. 12, 14 „Poje­
dynek na wietrze” (jap. 18 1.). g- 
16. 18 „Na samym dnie” (RFN- 
USA 18 1.). g. 20 — s. zamknięty.

KUF PAŁACOWE — nieczynne.
APOLLO — g. 10. 12.30. 15. 17.30. 

» „Ostatni seans filmowy” (USA 
18 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12.30. 15 30, 18, 
20.15 „Britannic w niebezpieczeń­
stwie” (ang. 15 1.).

GONG — g. 10. 12, 16. 18 „Pocze­
kam aż zabijesz” (czes. 15 1.), g. 
23 „Ludzie przeciwko sobie” (jug. 
18 L).

GRUNWALD — g. 17, 19.30 „Lek 
eja odwagi” (czes. b.o.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14 „Los 
generała” (radź, b.o.). g. 16. 18, 20 
„Szaleniec z IV laboratorium” 
(fr. 15 1.).

KOSMOS — g. 17.30 . 20 „Zawieszę 
ni na drzewie” (fr. b.o.).

MALTA — g. 16, 18, 20 „Martwy 
pejzaż” (węg. 15 1.).

MINIATURKA — g. T5 30, 17.30, 
19.30 „Roztargniony” (fr. 15 1.).

OLIMPIA — nieczynne.
OSIEDLE — g. 16. 19 „Straszna 

teściowa” (radź. b.o.).
PANCERNIAK — g. 17, 19.30 „Po 

erątek nowego świata” (rum. b.o.).
PRZYJAŹŃ — nieczynne.
RIALTO — g. 10, 12.30, 15.15, 17.30, 

20 „Alfredo, Alfredo” (wł.-fr. 18 1.).
RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 19-30 

„Zła noc” (czes. 15 1.).
SCALA — g. 16, 18, 20 „Nona” 

(bułg. 15 1.).
TĘCZA — g. 16 „Nareszcie po­

niedziałek” (węg. 15 1.), g. 18 
„Krzyżacy” (poi. b.o.).

WARTA — g. 10 „Michaś przy­
wołuje świat do porządku” (RFN- 
szwec. b.o.). g. 12. 15, 17.30, 20 
„Safari 5600” (jap. b.o.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
nieczynne.

WILDA — g. 10. 12.30, 15.30, 18, 
20.15 „Nieuchwytny morderca” 
(wł. 18 1.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 „Zbereź 
nik” (ang, b.o.).

WRZOS (Mosina) — nieczynne.
FOTOPLA^TIKON — g. 13—18 

„Monte Cassino”.

*
OGRÓD ZOOLOGICZNY — ul. 

Krańcowa i ul. Zwierzyniecka — 
g. 9—18.

K avzuRv J
SZPITALE: interna, chirurgia, 

okulistyka — ul. Garbary 17; chi 
rurgia dziecięca — ul. Krysiewi­
cza 7; laryngologia, neurologia — 
ul. Przybyszewskiego 49.

Pogotowie Ratunkowe dla m.
Poznania, ul. Chełmońskiego 20 
— tel. 66-00-66; nagłe zachoro­
wania i porady lekarskie — teł. 
83-735; wypadki uliczne i w miej­
scach publicznych — tel. 999.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia (al. 
Marcinkowskiego 21) — tel. 989 
g. 7—22.

Telefon Zaufania — 9R8 czynny 
całą dobę (dyżuruje lekarz psy­
chiatra).

Porady prawne z zakresu służ­
by zdrowia, spraw rentowych i 
prawa rodzinnego — tel. 930.

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
ul. Grunwaldzka 2<8, tel. 903 
g. 9—21 (w nocy nagłe wypadki).

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140. Dzierżyńskiego 
349. Głogowska 107/109, Główna 53, 
Mickiewicza 22, Mazowiecka 12. 
Kórnicka 24, Słowiańska. Staro- 
łęcka 18, al. Marcinkowskiego 11 
(całą dobę).

K Ramo J
PROGRAM I: 7.17 Takty i minu 

ty: 7.40 Propozycje do „Listy prze 
bojów”; 8.10 Mel. naszych przyja­
ciół; 8.35 Olsztyński konc. rozryw 
kowy; 9.05 Muzyka; 9.30 Radio 
Praga prezentuje; 9.45 Rytmy, bar 
wy, nastroje; 10.08 Arie wokalne 
i arie instrumentalne: 16.30 „Dla­
czego tak, dlaczego nie?” — fragm. 
2; 10.46 Leksykon jazzu „C”. ode. 
XIII; 11 Mozaika polskich melo­
dii; 11.18 Nie tylko dla kierow­
ców; 11.25 Co słychać w świecie; 
11.30 Z nagrań Ork. PR pod dyr. 
J. Pruszaka; 12.25 Z twórczości K. 
Szymanowskiego; 13 Pieśni i tańce 
górali żywieckich; 13.30 Dyskoteka 
nastolatków; 14 Ze świata nauki; 
11.05 Europejskie tańce ludowe; 
14.30 Sport to zdrowie: 14.35 . Z ku 
bańskiej płytoteki: 15.05 Listy z 
Polski; 15.10 Muzyka na wolnej 
przestrzeni; 15.35 Piosenki bez 
słów: 16.10 Radio Praga prezentu­
je; 16.30 Aktualności kulturalne; 
16.35 Mel. z Kraju Rad; 17 Radio 
kurier: 17.20 Rytmostop; 17.40 Jazz 
Czv rock: 18 Muzyka i Aktualnoś 
ci: 18.25 Nie tylko dla kierowców: 
18.30 Przeboje snrzed lat: 19.15 
Gwiazdy europejskich estrad; 19.45 
K>ient nasz nartner; 20 ..Niepowo­
dzenia w szkole” — and. prof. dr. 
J. Konopnickiego; 20.20 Tnterser- 
wis; 21 ..Zaginione cywilizacie” 
Inkowie: 21.15'Konc. życzeń miłoś 
Kików muzyki noważnei: Kazi­
mierza Zalesińskiego; 22.36 Szcze­
cińska dyskorama; 23.»5 Korńspon 
dencja z zagranicy; 23.10 Jam ses 
sion.

✓ STRONA

Najlepsi w kraju przewoźnicy _

Niebieskim autobusem bliżej
Każdego dnia autobusy Państwowej Komunikacji Samo­

chodowej odbywają w Wielkopolsce 12 855 kursów po 8 419 
kilometrach dróg. W tym roku mają przewieźć 168 milio­
nów pasażerów.
Każdego dnia dziesiątki ty­

sięcy ludzi rozpoczynają swój 
dzień na przystankach auto­
busowych PKS-u. Niemal 
wszyscy pracownicy kopalń, 
elektrowni, huty aluminium i 
innych zakładów przemysło­
wych okręgu konińsko-turec- 
kiego dojeżdżają PKS-owski- 
mi autobusami. Tak samo do­
cierają do swoich przedsię­
biorstw robotnicy we wszy­
stkich miejscowościach, w któ

Wyróżnienie załogi 
DZBM Grunwald

W tych dniach odbyło się 
spotkanie pracowników miej­
skich przedsiębiorstw gospo­
darki mieszkaniowej i powia­
towego w Swarzędzu, na któ­
rym podsumowano ich ubieg­
łoroczną działalność. Załogi 
tych przedsiębiorstw wykona­
ły kapitalne remonty domów 
w 100,8 proc. W sumie wyre­
montowano 448 budynków za 
134,7 min zł. Ponadto odnowio 
no m. in. elewacje na 340 do­
mach, 27 budynków zmoderni 
zowano, a remonty konserwa­
cyjne wykonano za 49,2 min 
zł. W zeszłym też roku upo­
rządkowano i zagospodarowa­
no 638 podwórek.

Podczas spotkania ogłoszo­
no wyniki międzyzakładowego 
współzawodnictwa pracy przed 
siębiorstw gospodarki miesz­
kaniowej. I miejsce w naszym 
mieście zajęła załoga Dzielni­
cowego Przedsiębiorstwa Gos­
podarki Komunalnej i Miesz­
kaniowej na Grunwaldzie, 
które w zeszłym roku wystę­
powało jeszcze pod nazwą 
Dzielnicowy Zarząd Budyn­
ków Mieszkalnych (zmiana na 
zwy nastąpiła 1 kwietnia br.). 
Za dobre wyniki w działal­
ności ubiegłorocznej załoga 
otrzymała księgę pamiątkową 
od Prezydenta Miasta oraz 
zdobyła proporzec przechod­
ni i dyplom uznania, (a)

Zdjęcia A. Kupidury 
w Cottbus

W początkach czerwca zo­
stanie otwarta w Cottbus 
(NRD) wystawa poznańskiego 
fotografika Andrzeja Kupidu- 
ry. Przygotował on na tę eks­
pozycję 55 zdjęć ze swoich 
znanych już w Poznaniu cy­
kli: Moskwa i Leningrad.

Zdjęcia zostały już wysła­
ne, a wystawa odbędzie się w 
siedzibie Towarzystwa Kultu­
ralnego w Cottbus przy ul. 
Dworcowej (Bahnhofstrasse). 
Autor, którego twórczość zna­
na jest w tym mieście NRD z 
ooprzednich wystaw, obecny 
będzie na otwarciu, (c)

WIADOMOŚCI: 6.61. 1. 2. 3, 4. 
5. 6, 7. 8, 9. 19. 12.05, 15, 1«, 19, 
22, 23.

PROGRAM II: 7.35 Posłuchaj i 
przemyśl; 8.35 Public, ekonom.; 
8.55 Muzyka spod strzechy — Lu­
buskie; 9 Proszę mówić — słucha­
my — M. Sądzewicz; 9.20 Głazu- 
now: Konc. skrzypcowy: 9.40 Dla 
przedszkoli „Żabka” słuch.: 10 
Książki, które na was czekają; 
10.30 Konc. franc. muz. operowej; 
11 Dla kl. III lic. „Trębacz z Sa- 
markandy” słuch.; 11.35 Rodzinny 
tor przeszód; 11.40 Skrzynka po­
szukiwania rodzin PCK; 11.45 Od 
Tatr do Bałtyku — mel. śląskie; 
13 „Harfa i boks” fragm. pow. W. 
Golawkina; 13.20 Muzyka; 13.35 
„Pilot” opow. P. Wojciechow­
skiego; 13.55 Mini przegląd folklo­
rystyczny — Jamajka; 14 Więcej, 
lepiej, taniej; 14.15 Tu Radio — 
Moskwa; 14.35 Mussorgski: Suita or 
kiestrowa z opery „Borys Godu­
now”; 15 Program dla dziewcząt

rych dymią fabryczne kominy. 
Jeździ codziennie niebieskimi 
autobusami młodzież szkolna, 
kobiety wiejskie na targ i do 
sklepów w pobliskich mias­
teczkach, rolnicy do urzędów, 
młodzi do kina... Tam, gdzie 
zatrzymują się autobusy 
PKS-u, nie można już mówić 
o przysłowiowej dziurze, żabi 
tej deskami, odciętej od cywi- 
lizowanego świata jesiennymi 
roztopami i wybojami polnych 
czy śródleśnych dróg. Codzien 
na sprawna komunikacja bar­
dziej łączy ze światem i odda 
la poczucie osamotnienia niż 
radio, telewizja czy świeża 
prasa, daje szansę nauki, pra 
cy i rozrywki mieszkańcom 
wiosek i miasteczek, choćby 
najmniejszych, tych najbar­
dziej zapomnianych.

Komunikacja autobusowa 
najpopularniejsza jest między 
wsiami i małymi miastami, na 
wet tam,- gdzie można korzy­
stać również z połączeń kole­
jowych. Ludzie wolą auto-bus, 
bo zabiera ich ze środka wsi i 
wysadzi na rynku w miastecz 
ku bo autobus kursuje czę­
ściej i szybciej niż pociąg. A 
na obszarach Kaliskiego, Tu­
reckiego i Konińskiego, gdzie 
sieć kolejowa jest bardzo — 
w porównaniu do reszty Wiel 
kopolski — uboga, autobusy 
PKS-u są niemal jedynymi 
środkami komunikacji pasa­
żerskiej.

Oprócz kursów przewidzia­
nych rozkładem jazdy, PKS 
wykonuje tzw. przewozy pra­
cownicze oraz dowozi dzieci i 
młodzież do zbiorczych szkół 
gminnych. W dowód uznania 
za sprawny przewóz dzieci 
szkolnych PKS wielkopolski 
odznaczony został przez Mini­
sterstwo Oświaty i Wychowa­
nia medalem 200-lecia Komi­
sji Edukacji Narodowej. 127 
wozów codziennie rano dostar 
cza uczniów do 94 szkół i 78
filii na terenie Wielkopolski. 
Codzienne przewozy uczniów i 
pracowników stanowiły w 
ubiegłym roku 59 procent za­
dań autobusów Wojewódzkie­
go Przedsiębiorstwa PKS w 
Poznaniu; regularne przewozy 
objęte rozkładem jazdy — to 
zaledwie 40 procent pracy, a 
pozostały jeden procent — to 
przewozy turystyczne.

PKS z każdym rokiem wozi 
więcej pasażerów i chociaż 
zdarza się jeszcze czasami, że 
autobus zatłoczony ponad 
miarę nie zabierze ludzi, ocze 
kujących na jakimś przystan­
ku, to trzeba przyznać, że ogól 
nie jeździ się coraz wygodniej 
i punktualniej. Zwiększa się

7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 
23.30.

Uwaga program własny na UKF 
69,74 MHz: 16.20 Trzy oblicza muz. 
rozrywk.; 19 Ogólnop. program ste 
reofoniczny.

PROGRAM III: 7.05 Muzyczna ze 
garynka; 8.05 Kiermasz płyt; 8.30 
Co kto lubi; 9 „Przedział morder­
ców” — ode. 10 pow.; 9.10 Piosenki 
w rytmie Kung-Fu; 9.30 Nasz rok 
75; 9.45 Z nagrań F. Kreislera; 10 
Światowe przeboje na płytach Su- 
praphonu; 16.35 Przypominamy Ze­
spół The Dells; 10.50 „Zegnaj la­
leczko”, ode. 1 pow. R. Chandlera; 
11 „Spacer w przestrzeni” — gra 
Ork. Quincy Jonesa; 11.20 Życie 
rodzinne — magazyn; 11.56 Przy­
pominamy Zespół The Animals; 
12 25 Za kierownicą; 13 Dzień jak 
co dzień — magazyn; 15.10 Roczni­
ki polskiej piosenki; 15.30 Rep. pt. 
„W pracowni J. Maciejewskiego”; 
15.45 Przedstawiamy Zespół Ohio 
Flayers; 16.15 Telegramy muzycz­
ne ze świata: 16.45 Nasz rok 75; 
17.05 „Przedział morderców” — 
ode. 11 pow.; 17.15 Kiermasz płyt; 
17.40 Szlakiem zwycięstwa — Pan­
cerni za Nysą: 18 Muzykobranie; 
18.30 Polityka dla wszystkich; 18.45 
Blues wczoraj i dziś; 19.15 Książka 
tygodnia; 19.35 Muz. poczta UKF; 
20 Pani Luiza — gawęda; 20.10 Z 
historii czarnego Broadway’u (cz. 
I); 20.40 Język niemiecki; 20.55 Mu­
zyczna kolekcja zamków i katedr; 
2L40 Na poboczu wielkiej polity­
ki — felieton: 21.50 Opera ty­
godnia — Giacomo PUcęini: 
„Płaszcz”; 22.08 Śpiewa Dawid Bo- 
wie; 22.15 Pow. w wyd. dźw. — 
„Noce i dnie”: 22.45 „Tropikalne 
apetyty” —'śpiewa Carla Bloy: 23 
Sonety E. Browning; 23.65 Colle­
gium muticum; 23.50 Śpiewa Mi­
chel Polnareff.

WIADOMOŚCI: 5. 8, 7, 8, 18.36, 
12.65, 15, 17, 19.38, 22.

liczba kursów i długość linii, 
synchronizowane są połącze­
nia autobusowe - kolejowe. 
PKS dociera do każdego wiel 
kopolskiego miasteczka oraz 
do większości wiosek i osiedli. 
Autobusy tego przedsiębior­
stwa w 10 miastach Wielkopol 
ski utrzymują komunikację 
miejską i podmiejską.

Coraz wygodniej jeździmy 
PKS-em dzięki dostawom no­
wych wozów — w tym roku 
Wojewódzkie Przedsiębior­
stwo PKS otrzymać ma 30 ju­
gosłowiańskich „sanosów” i 
240 polskich „autosanów”.

Za ubiegłoroczną działalność 
wielkopolski PKS zdobył pier­
wsze miejsce w kraju. Na pew 
no będzie życzeniem wszyst­
kich pasażerów, aby tę pozy­
cję — i poziom usług — za­
łoga PKS-u utrzymała rów­
nież w obecnym roku, (tt)

IMcWsO^
POZNAŃSKI

Uczestniczka Międzynarodo­
wego Konkursu Pianistycz­

nego im. Fr. Chopina — Elżbieta 
Tarnawska wystąpi dzisiaj o 
godz. 20 w Sali Czerwonej Pała­
cu Działyńskich (Stary Rynek 18) 
na 116 Koncercie Estrady Ka­
meralnej Poznańskiego Towa­
rzystwa Muzycznego im. H. Wie­
niawskiego. W koncercie wystą- 
pi także Monika Kozłowska — 
skrzypaczka, stypendystka tegoż 
Towarzystwa. Akompaniować bę­
dzie Weronika Firlej.

Dzisiaj w godz. od 17 do 19 
można bezpłatnie zasięgnąć 

porad prawnych. Za Interesowa­
nych informujemy, że wszystkie 
zespoły adwokackie w naszym 
mieście podjęły takie zobowiąza­
nie z okazji 30-lecia istnienia 
Zrzeszenia1 Prawników Polskich.

i chłopców; 15.40 Zagadki muzycz­
ne: 16 Wypoczynek i turystyka; 
17.25 Aud. spoi.; 17.35 Małe utwo­
ry wielkich kompozytorów; 17.50 
Radioexpress; 17.55 Z cyklu: „Po­
stawy i działanie”; 18.05 Poznań 
muzyką malowany: 18.40 „Drogi 
poznania” — Trzy kroki wtajemni 
rżenia; 19 Z nagrań „Warsztatu 
Muzycznego”; 19.15 Jęz. angielski; 
19.30 ..Autoportret pisarza” — J. 
Harasymowicz — magazyn literac- 
ko-muzyczny; 21 Pamięci Janiny 
Wysockiej — Ochlewskiej: 21.15 
Rep. literacki pt. „Człowiek z 
Ogrodowej”: 21.55 Radio — Szkole; 
22.10 Gra flecista Jacąues Casta- 
gner; 22.20 zRadiowy Tygodnik 
Kulturalny; 23 G. Gabrielli: Sacrae 
simphoniae; 23.35 Co słychać w 
świecie; 23.40 J. S. Bach: Sonata 
G-dur na skrzypce i klawesyn.

Czechosłowacka książka nau­
kowa w 30-lecie wyzwole­

nia" — to tytuł wystawy zorgani­
zowanej przez Zakład Narodowy 
im. Ossolińskich, Państwowe Wy­
dawnictwo Naukowe i Ośrodek 
Rozpowszechniania Wydawnictw 
Naukowych PAN. Wystawa czyn­
na będzie do 31 bm., a zwiedzać 
ją można w godz. od 10 do 17 w 
księgarni przy ul. Mielżyńskie- 
go 27/29. (a)

sali gobelinowej Muzeum 
” Rzemiosł Artystycznych na 

Górze Przemysława otwarto wy­
stawę książek i czasopism o sztu 
ce brytyjskiej. Ekspozycję przy-

SDP zaprasza
„Kuala Lumpur — miasto przy­

szłości” — to tytuł prelekcji (z 
I przeźroczami) redaktora Stanisła­

wa Garczarczyka, na któfą zapra 
sza Oddział Poznański Stowarzy­
szenia Dziennikarzy Polskich. Bę­
dą to wspomnienia z podróży po 
Azji południowo-wschodniej.

Prelekcja odbędzie się dzisiaj, o 
godz. 18 w Interklubie „Kaczka”, 
Centrum Prasowe MTP, ul. Gło­
gowska, II ptr.

K TEŁEWI13A ~1
PROGRAM I: 6.36 — TTR — 

Wskazówki metodyczne, 1. 16; 7 — 
TTR — Matematyka, 1. 46: „Pod- 
siawowe figury geometryczne”; 
9 — „Zycie Moliera — Śmiech i 
łzy”, ode. III pt. ”Małżeństwo z 
Armandą” — film prod. franc.; 
10 — Dla szkół — Język polski, 
kl. V—VI: „O miejsce wśród lu­
dzi” — „Zapamiętaj, to był rok”; 
12 — Dla szkół — Historia, kl. VIII 
— Telekonkurs; 13.45 — TTR — C. 
K. Norwid. 1. 40; 14.30 — TTR — 
Chemia, 1. 43: „Nawozy potasowe 
i wapniowe, rola, znaczenie i prze 
miany w glebie”; 16.30 — Dziennik 
(kolor): 16.40 — Kino Skrzat — Dla 
dzieci (kolor); 17.10 — Studio Te­
lewizji Młodych; 17.45 — Na ma­
łym i wielkim ekranie; 18.19 — 
„Panorama I.ubuska”; 18.30 — 
I”?.ypominamy, radzimy: 18.35 — 
„Sezam”; 18.55 — „Multiinstrumen 
taliści” — W, Nahorny; 19.26 — 
Dobranoc i Dziennik (kolor); 26.20 
„Człowiek stamtąd” — fab. film 
prod. ZSRR (kolor); 21.50 — Z cy­
klu: ..Świat i Polska” (kolor); 22.35 
•— Dziennik (kolor); 22.50 Wiado- 
n-ości sportowe.

PK9GRAM TI: 16.50 — Język 
angielski. 1. 30; 17.50 — Wiedza i 
l.'m: „Wilanów” i „Niobe” — fil 
my prod. polsk>ej; 18 — Dla mło­
dzieży — Tylko dla zastępowych; 
18.35 — Z cyklu: „186 tysięcy kilo­
metrów przygód", ode. V „Przez 
środkową Amerykę” (kolor); 19.26 
— Dobranoc i Dziennik kolor); 
20.26 — Teatr Sensacji — Francis 
Durbridge: „Jak błyskawica”, ode. 
II. Reż. — J. Bratkowski/ 21.25 — 
24 godziny (kolor); 21.35 /- ^rybu- 
m Osiedla — program public.; 
22 65 — Koncert z dedykacją — 
program' TV CSRS; 22.35 — Język 
niemiecki, 1. 29.

Osiedle Piastowskie na Rata­
jach ozdobiły nowo założone 
rabaty kwietne wśród których 
stanęły pomysłowe w kształcie 
gablóty. Podświetlone jarze­
niowymi żarówkami stylizowa­
ne kule zawierają maksimum 
informacji o osiągnięciach za­
kładów pracy Nowego Miasta. 
Na zdjęciu: fragment cieka­

wej ekspozycji, (za)
Fot. — H. Kamza

Co wiemy 
o zawodach?

gotowało muzeum przy współpra­
cy z British Councii w Warsza­
wie, z okazji 200 rocznicy uro­
dzin malarza angielskiego Willia­
ma Turnera. Wystawę zwiedzać 
można do 30 maja (-)

W Zakładowym Domu Kultu­
ry HCP otwarta została wy 

stawa ilustracji książkowych i 
exlibrisów poznańskiej autorki — 
Marii Dolnej. Wystawę tę, z oka­
zji Dni Kultury, Oświaty, Książki i 
Prasy zorganizowało Biuro Wy­
staw Artystycznych w porozumie­
niu z biblioteką zakładową HCP. 
Ekspozycja tych interesujących 
prac jest udostępniona pozna­
niakom do końca miesiąca, (tg)

Turniej 
„złotego pędzla"

Kilka dni konkurowali mię 
dzy sobą malarze — ucznio­
wie szkól budowlanych z ca­
łego kraju. W Poznaniu odby 
li praktyczny i teoretyczny eg 
zamin ze swych zawodowych 
umiejętności. Pięcioosobowe 
ekipy malowały najpierw mie 
szkania typu M-3 w nowo wy 
budo-wanym wieżowcu na Wi 
nogradach. Najlepsi okazali 
się uczniowie poznańskiej Za­
sadniczej Szkoły Budowlanej 
przy ul. Raszyńskiej. Niestety 
następnego dnia, w czasie eg­
zaminów z wiadomości o sztu 
ce budowlanej nasza ekipa 
spadła na dalekie miejsce. 
Bez wątpienia w malarstwie 
pokojowym ważniejsza od in­
telektu jest sztuka władania 
pędzlem, ale wiedza o współ­
czesnym budownictwie jest 
niezbędnym warunkiem solid 
nego wykonywania zawodu.

W Poznańskim konkursie 
zwyciężyła ekipa uczniów z 
ZSZ w Jarosławiu w woje­
wództwie rzeszowskim. Ona 
to będzie uczestniczyć w fi­
nale konkursu rzemiosł budo 
wlanych, jaki odbędzie się w 
Legnicy, (tt)

Zielone szparagi 
smaczne i bez łyka

Na poznańskich zieleniakach 
po-jawiły się ostatnio zielone 
szparagi, które budzą jeszcze 
nieufność gospodyń, przyzwy­
czajonych do tego, iż jarzy­
na ta winna mieć barwę bia­
łą lub różowawo-białą. Nie 
spotykany dotychczas kolor 
szparagów jest wynikiem no­
wej technologii uprawy, popu 
larnej już na zachodzie. Za­
częto bowiem stosować tzw. 
uprawę płaską tej rośliny, poz 
walającą na wyrastanie jej 
nad powierzchnię ziemi.

Ten sposób jest znacznie 
tańszy, szparagi lepiej plonu­
ją, mają yięcej witamin i nie 
zawiera ją ! łyka. Ich cena na 
razie jes^ równa cenie szpa­
ragów bielonych (hodowanych 
w kopcach), istnieje jednak 
tendencja do obniżenia ceny 
w miarę rozwoju nowych plan 
tacji.

Oprócz Wojewódzkiej Spół­
dzielni Ogrodniczej j produk­
cją zielonych szparagów zain­
teresował się WZGŚ. (zd)

W maju przeprowadza sk» 
całym kraju badania ankieto 
we pt. „Obraz wybranych h 
dowisk zawodowych na h 
mach prasy i w świadomości 
społecznej”. Organizatorek 
tych badań jest Ośrodek Ba 
dań Prasoznawczych w Kra 
kowie. Mają one na celu 
sondowanie opinii ludzi o r« 
nych zajęciach, zawodach i o. 
sobach wykonujących te 
wody.

W Wielkopolsce ankietyza- 
cją zajmuje się Zespół Bada, 
nia Opinii Społecznej przy p0 
znańskim Wydawnictwie Pn 
sowym RSW „Prasa — Ksią- 
żka — Ruch”. Ankieterzy,» 
stali zaopatrzeni w specjale 
zaświadczenia uprawniają 
ich do zebrania danych. Or­
ganizatorzy sondażu proszą 
osoby, do których dotrą an­
kieterzy, o udzielenie im 
czerpujących odpowiedzi m 
zawarte w ankiecie pytania.

• Przed naszym blokiem i 
40 42 orzy ul- Grochowskiej je 
trawnik, który właściciele saiw 
chodów wykorzystują jako mie 
sce do mycia f naprawy sanwt 
dów, często jako parking. Wid 
to młodzież, która — kiedy tv1S 
trawnik opustoszeje przekstł?lt 
go w boisko do gry w piłką ■ 
pi^zą lokatorzy.
• Pasażerowie, korzystający 

Dociągu wyjeżdżającego z Osov 
Góry do Poznania o godzinie H 
pytają, czy dyrekcja PKp meft 
bv przesunąć czes odejścia 
gu o 15 minut wcześniej. W*e. 
pasażerowie, pracujący w Pw 
niu n’e spóźnialiby sie do 
którą rozpoczynają o 8^™ 
siódmej.

• Wojewódzkie 
Przemysłu Mięsnego zmieni sys* 
rozładunków samochodów w ®s 
zynie nr 7. Przedsiębiorstwo W 
rzysta taśmociąg z taśmą gurww 
Pouczono pracowników 
by w' porze nocnej zwracali _ 
gólną uwagę na nmksymsIM 
chowanie ostrożności pr®? r . 
dunkach towaru. W 
przemysł mięsny ma o+fy"1;' 
jemniki plastikowe, które 
wicie wyeliminują hałas.

O Kierowca, który 
dniu 23 . 3. 75 r. autobus Im- 
54/1 z numerem bocznym i ■ 
zvgnował z pracy w MPK. - 
tej sytuacji nie może ( 
wobec niego żadnych sa 
scrplinarnych. .

9 Urząd Telefonów 
informuję, że kabina telekom • 
przy ul. Modrzewiowej n-T 
Południowej zostanie 
do 30 czerwca br. w sp-s _ x 
ny. Płytki chodnikowe P ■ - 
biną będą ułożone Z cb • 
marcia ich od wykonawcy-

INFORMUJE!^

Koło Emerytów ’ R 8 
przy Radzie zakładowe j
prasza dzisiaj i iutr0 Tranowi 
do sali Domu KuK^y ” j.}1 # 
jarz”, ul. Słowackiego ■ 
koncert (dzisiaj cz.ł°n„te ńa A 
nazwiska zaczynają I
M, a następnego dnia wLeł»nyc

Związek Inwalidów
PKL. Oddział >
damia, że posiada ' nyCh 
działki w nowo za 
ródkach działkowych- 
— Biuro związku, ul- d0 1 
tel. 535-88, w godz. o opr«c 
do 15 czerwca codzie 

sobót. „-u*Teatr „ósmego 
wi dzisiaj o god ■ 
„Od Nowa” spektak^ , i 
my ooprzestać na ■ „ Bt< ■
w,no na J
do nabycia w go - 
oraz przed
Klubie „Od Nowa -G t O S - 27 V 1975 WIADOMOŚCI: 4.39, 5.38. 8.38,


